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OSZCZĘDNOSC ŻELAZA I STALI 

• • - z S1e en 
porzadkowania gospodarki 1Daterialowei 

ZAKOŃCZYL SIĘ OGOLNOPOLSKI PRZEGLĄD KONS­
TRUKCJI WYROBOW I TECHNOLOGII WYTWARZANlA, 
KTÓREGO CELEM Bl'LO UJAWNIENIE I WYKORZY'5TA­
NIE ISTNIEJĄCYCH W TEJ DZIEDZINIE POWAŻNYCH RE· 
ZERW MATERIALOW:\'CH, Zl\fNIEJSZENIE I ZAGOSPODA· 
ROWANIE ODPADÓW POWSTAJĄCYCH W TOKU PRODUK­
CJI ORAZ WYKORZYSTANIE l\fOŻLIWOSCI REGENERACJI 
CZĘSCI I ZESPOLOW MASZYN I URZĄDZEŃ. 

ści metali koloro\'1.'YCh. Pozostale 
res.orty zakładają os.zcz.ędności się­
ga;ące od kilku do kilkunastu ty­
.:ięcy ton tych surowców. . 

panil gospodarczej. Po przedyslrn­
towaniu tego opracowania - mi«:­
dzyresortowa komisja przygotuie 
proJekt decyzji na posiedzenie Pre­
zydium Rządu. 

Chorwaci~ pachnie 

Geolodzy jugosłowiańscy odkryli 
w pótnocnej części Chorwacji kil­
ka nowych rejonów roponośnych. 
Obecnie .specjaliści określają wiel­
kość złóż. W pierwszej połowie te­
go roku Chorwacja dala ponad pół­
tora mln ton ropy naftowej, ~'li 
o 12.5 proc. więcej ·niż w analof(i­
cznym okresi<> roku poprzedniego. 

Premier Piotr Jaroszewicz 

14 bm. prezes Rady Ministrów, fermę tncl:u trzody chlewnej w Sza• 
Piotr Jaroszewicz gościł w woj. pil- mocinie. W czasie spotkania t zalo­
skim gą premier żywo Interesował się jej 

W towarzystwie gospodarzy woje- warunkami socjalnymi. W Chodzie­
wództwa Piotr Jaroszewicz udał się ży. która jest „mistrzem gospodar­
do miejscowości Stara t.ubianka ności•• premier zaznajomił się z dwo 
(gmina Wałcz), gdzie zapoznał się ma nowymi obiektami: pływalnią 
z przebiegiem prac żniwnych, sta- „Delfin" i zakładem wodoleczui· 
nem okopowych i przeprowadził roz czym. 
mowy z kombajnistami. W godzinach popotuctniowych Piotr 

W Ciszewie premier zwiedził za- Jaroszewicz przebywał na terenie 
kład przemysłu rolnego, suszarnię, budowy „Chemitexu" w Plle, gdzie 
mieszalnię i brykieciarnię pasz, na- zapoznał się ze stanem przygotowań 

l atępnie zaś w Margoninie spotkał zaplecza technicznego i socjalnego. 
się z tamtejszym! władzami. W cza- a naStGpnle odwiedził miejscowe za• 
sie spotkania omówiono bieżące pro kladv naprawcze taboru kolejowego. 
blemy, którymi żyją miasto i gmi-

1 
Premier p, Jaroszewicz spotkał 

na. się również z egzekutywą KW PZPR 
Z kolei P . Jaroszewicz odwiedził w Pile. 

PENSJONAT 

Miasteczko Saas Almagell w Dolinie 
Ałmagelskiej jest bazą wypadową 
do lżejszycjl wypraw turystycznych 
w wysokie Alpy, Na zdjęciu: ,jeden 
z typowych dla Szwajcarii małych 

pens,lonatów. 
CAF - Surowiec 

w ALPACH 

Cztery of i ary pioruna 
W \\"losce Ca\'edonga w pobltźu 

Sekretarz genera·lny K;:: KPZR, 
Leonid Breżniew przyjął w czwar­
tek w Jałcie delegacie Iz;by Repre­
zentantów Kongresu USA. W toku 
rzecz.owe; i szc:zerej r=m<>WY po­
ruszono sprawy stosunków radzie­
cko-amerykańskich, a także nie· 
które problemy międzynarodowe. 
Delee;acia orzebywa w Zwiazku Ra­
dzieckim od 7 sierpnia na ui.pro­
szenie Rady Najwyższej ZSRR. 

14 bm. na posiedzeniu międ7.yre­
sortowej komisji powołanej do 
spraw przeglądu kon&trukcji i tech­
nologii., dokonano w.stępnei oceny 
przeglądu. Jak wynika z przedsta­
wionych danych, przegląd połączo­
ny z weryfikacją rozwiązań kons­
trukcyjnych i procesów teehnologi­
~nych w zakładach ?Jużywająrych 
szczególnie duże ilośd stali, żelaza 
i metali nieżelaznych !)t"l.yniesie iui 
w br znaczne oS<zc-zędności. Naj­
większe efekty spodziewane są w 
prz.emyslach maszynowvm i cięż­
ldm. Zakłady podległe tym resor­
tom przewiduia zaos7.c-?ędzenie w 
tym roku po kilkad1.ies'.ąt tysięcy 
ton s:ali i żelaza oraz znacznej ilo-

Przegląd oprócz celo doraznego,, a 
więc zmniejszenia zużycia wyrobow 
hutniczych już w br., miał za za­
danie również przygotowanie progra 
mu w tym zakresie na lata 1976-
1980. Realizacja wielu zamierzeń, 
których celem jest uzyskanie znacz 
nych oszczędności w następnym 5-
leciu, zależeć będzie nie tylko od 
pomysłowości, inicjatywy, twórc~ej 
pracy konstruktorów i technologow, 
ale również od spełnienia niektó· 
rych warunków zawartych we wnio 
skach zgłoszonych w czasie przeglą· 
du. Część propozycji adresowana 
jest do różnych resortów, pozostałe 
zaś mają charakter ogólniejszy i 
wymagać będą m. in. zmian w sy­
stemie zaopatrzenia, w systemie 
rozliczania produkcji, a takte smian 
niektórych obowiązujących obecnie 
przepisów. 

4 oso by zabite, 44 ranne 
Oviedo (Hiszpania} cztery osoby po­
ruiosły śmierć od pioruna. Byl to 
ojciec, dwóch jego synów I dziecko 
sąsiadów, którzy schTOnili a;ę w sto-

2 IX br. państwo przejmie 
a f owe 

"' Caracas poinformo\vanc>. że 2 
wrześma prezydent Wenezueli Car­

; 

Zabójstwo milicjanta 
N a terenie bydgoskiego ośrodka 

sportowego „Zawisza" poniósł 
śmierć w czasie pełnienia słui'l>y 
st. sierżant MO. 32-letni Lucjan 
Tircz.akowsikl. Późnym wieczorem 
zatrzymał on groż.nego przestępcę 
i próbował go obezwładnić. zos.t.ał 
jednak uderzony kilkakrotn\e no­
ż.em w okolice serca. Mimo uply­
wu krwi milicjant ścif(al ucieka­
jącego bandytę. Przev;leziony do 
szpitala - zmarł. Osierocił żonę i 
8-letniego synka. 

Bohater&ki milicjant odznaczony 
zos,tał po..9miertnie Krzyżem Kawa­
lerskim Orderu Odrodzenia Polski. 

w Wenezueli 
los And.res Perez ogłosi mtawę o 
nacjonalizacji przemysłu naftowego 
- głównego bogactwa tego kraju. 
Ceremonia. podczas której zapadnie 
ta historyczna decyzja, ma się od­
być w mieście Mene Grande w 
stanie Zulia. gdz.ie mi%zcz.a &ię je­
dne z największych w lcraju pola 
naftowe. Wcześniei. bo na 22 sierp­
nia. zapowiedziano e-losowanie w 
senacie Wenezueli nad rządowym 
projektem wywłas?.czenia obcych 
monopoli naftowych (zaakceptowa­
nym iuż przez Izbę Deputowanych). 
Zgodnie z dodatkową poprawką, 
wniesioną przez rząd do projektu, 
przewiduje ię. że państwo przej­
mie wszelkie pola i in'talacje naf­
towe najpóźniej 31 grudnia br 
Ewentualne odszkodowania mają 
być wyplaieone 19 zagranicznym 
monopolom w ciągu pięciu lat. Je­
dnakże w zwiazku z podejrzeniem. 
iż działające od całych dziesięcio­
leci w Wenezueli wielkie kon&0rcje 

a rozkazem komendanta g1ówne~o naftowe dopuściły się lkznych ma· 
~O. awainsowan.v został do stopma chinacji. narażając skarb państwa 
SJ.erzanta sztabowei:to. na stratę ponad 5 mld dol„ wypla-
Org~a ~O prowadzą energiczne I ta tych odszkodowań stoi pod zna-

poszuk;wania mordercy. k1em zapytania. 

Dziewczyna 

1 •• „ 

pszczoły 

,,Naszyjnik" z a.ooo 
pszczół pre~entuje 
19-letnia mieszkan­
ka Ohio !USA.) Kat· 
.by Clossin. dowo­
dząc, że wbrew 
panującej opinii o· 
wady te wcale nie 
są niebezpieczne.„ 

CAF - UPI 
telefoto 

W najbliższych dniach poszczetól­
ne resorty puelCażą Pań 1 wej Ra 
d7.ie Gospodarki MateriałoweJ szcn· 
gółowe sprawozdania o wynikach 
przeglądu konstrukcji wyrobów i 
technologii wytwarzania w podleg­
łych \m przedslE:blorstwach. Mate­
riały resortowe staną się oodstawą 
do zł>iorczego opracowania wyni­
ków te.i ważnej ogólnokrajowej kam 

Wystąpienie 

delegata Polski 
na konferencji gtmewśkiej 

Vi' genewskim Pałacu Narodów 
trwają obrady letniej sesji .Jromitetu 
rozbrojeniowego. W dniu 14 bm. za­
brał głos staly przedstawi.ciel PRL w 
genewskiej siedz;ble ONZ. przewOd­
nlC?acy. delegac.11 po!sk,iej, ambasa­
dor Eugeniusz Wyzner. 

Delegat Polski ustosunkm\·at !ł!ę 

do najważniejszych problemów znaj­
dujących się "1<l centrum uwag1 obec· 
nej sesji komitetu. w tym szczegół· 
nie Jrompleksu zagadnień nierozprze. 
strzenlania broni jądrowej, i inicJa­
tywy Związku Radzieaklego w spra­
wie zakazu oddz;iał:vwan!a na środo­
wisko i klimat w celach mililtaTnych. 

Zamach 
na ambasadora Kubv 

Argentynie w 
Policja w Buenos Alre1 poinfor­

mowała, że w środę. 13 sierpnia do· 
k'lnano tam nieudane.i próby zama­
~hu na ambasadora Kuby w Argen· 
tvnie, Emilio Aragonesa Navarro. 
Dwaj mężczyżni. ,jadący samocbo· 
dem ostrzelali wóz, którvm kubań· 
•ki dyplomata udawał się do am­
ba•ady. Ambasador wyszedł z za­
machu· bez szwanku. chocia7. ,lego 
Mmochód został trafionv kilkoma 
poci,kami. Sprawcy napadu zdołali 
zbiec. 

252 mld zł 

naksia ee a o 
Stan wkładów pienlęinych na ra­

chunkach oszczędnościowych oraz 
biei'.ących i rozliczeniowych PKO 
o-iągnął 31 lipca br. blisko 252 mld 
zl. 

W lipcu wklady pieniężne W7iffr 
sły o pra1w:ie 3,8 mld u a lącmnie 
od początku roku - o blisko 30,5 
mld zł. 

Zamach no bor w Belfaście 
W środę ""ieczorem w Belfaście, 

nie :r.nanl prawcy dokonal;l za:na-

Powódź w Afganistanie 
Silne deszcze, które spadły w wie­

lu rejonach Afganistanu spowodo· 
wały znac-zne szkody w zasiewach, 
zniszczyły wiele domów oraz dróg. 
Powódź SJlOWodowała również ofia­
ry w lurlziach. Wystąpiła z brzegów 
rzeka Kabul. Pod wodą znalazły się 
niektóre ulice stolicy Afganistanu. 

• 

chu na bar „Bayardo" położony w 
cP.ntrum inlasta, w dzielnicy pr-0te­
stanell:le.1 - Shanl!:UI Road. Rzecz­
ntl!: policji oświadczył, że na krót­
ko przed północą przed barem za­
trzymał się samochód z którego wy 
stadło 2 mężczyzn. Jeden z nich 
zastrzelił dwóch strażników i otwo­
rzył ogień do klientów znajdują't:ych 
się w barze. natomiast drugi wrzu­
cił do lokalu bombę, która natych­
miast eksplodowała. 

Eksplozja bomby spowodowała 
śmierć 4 osób, a 44 zostały ranne. 
Wielu rannych straciło nogi lub rę­
ce. Budynek w którym znajdował 
się bar zawalił wię. 

li wido ać 
w RFN • pozar lasów 

Osłabienie si.ty wiatru pomogto w 
czwartek 11.000 wycżerpanych żoł­

nierzy, strażaków i ochotników, 
zlokalizować trwający iuż od ty­
godnia pożar lasów w póhlocnych 
re.jonach RFN. Pożar, który ro­
stal prawdopodobnie spowodowany 
przez niedopałek -papieroo.a, pocią­

gnął za sobą śmierć pięciu straża­

ków. Z11iswzyl 2 mln drze\'17 i zde­
wastował obszar 100 km k:w. Rze­
cznik jednositek ratowniczych w 
Lueneburg oświadczył, że w akcji 
gaszenia pożaru braly udzial spe­
cjalne bll'ldożery, samoloty, trzy 
francuskie amfibie i 30 k.iłka he­
likopterów armii zachodnioniemie­
cltiej, które obecnie 1l0Staly Vl'YSla­
ne do gaszenia lokalnych poi.a.rów. 

Największe ognilSko poż.a.ru Iron-

Znak czasu? 

Wiejscy 

Cz~ U~ów, kart pocztowych, 
nm.iejs~ch paczek dociera nawet z 
jednego krańca kraju· na · drugi już 
następnego dnia . Tak szyl;>ko poko­
nują duże odległości przesyłki tran· 
sportowal)e w systemie nocnych 
przewozów lotniczych. Niestety, lot­
nicze tempo r.decydowanie zwalnia 
się na ziemi. Tylko część drogi od 
nadawcy do adresata pokonywana 
jest więc szybko; chorld o podróż 
między urzędem pocztowym, gdzie 
przesyłka została nadana, a pocztą, 
która ją przyjmie. Dalsza podróż 
listów zależy już od listonosza. Po­
nieważ przesyłek Jest coraz więcej, 
a chętnych do ich ~oręczanla nie 
przybywa, często więc zanim list 

centruje się wokól m1e.iscowosc1 
Lue.chów, 8 km od granicy z NRD. 

Samolocikiem 
dookoła świata 

30-letni Duńczyk, Hans Tolstrup 
opuścił w czwartek lotnisko w Syd­
ney na pokładzie swojego samolotu 
„Grimman Air Trainer" i odleciał 
do Port Moresby. 

Tolstrup, który odbywa 'podróż 
dookoła świata, zamierza następnie 
przelecieć nad południowym Pacy­
fikiem, lądując na wyspach Guam 
i Iwo Jima a następnie udać się do 
Japonii. Dalsze etapy podróży wio­
dą przez Alaskę i Kanadę do Knox­
ville w amerykańskim stanie Ten­
nessee. Miasto to było punktem 
wyjściowym podróży. Podróżnik o­
świadczył, że zamierza przybyć do 
Knoxville za 3 tygodnie. 

listonosze 
m h y 

I trafi do torby listonosza, czeka na 
swoją kolejkę dobę, a nawet dłużej, 
zwłaszcza Jeśli adresowany Jest do 
małych miejscowości I osad. 

Aby przyśpieszyć doręczanie, a 
jednocześnie ułatwić pracę wiej­
skich listonoszy, otrzymywali oni 
motorowery i motocykle. Ponieważ 
jednak brak chętnych na doręczy­
cieli zmusza do powiększania obsza­
rów obsługi rejonów pocztowych, te 
środki transportu jut nie wystarcza­
ją. W ostatnich dniach opra::owano 
więc Instrukcję, precyzującą zasady, 
na jakich wiejscy Ustonosw bE:dą 
mogli kupować samochody, które 
zostaną wykorzystane do obsługi po­
większonych rejonów. 

dole p,odcza.s 
Piorun jednak 
stodolę. 

gwałtownej burzy. 
udttzył '7llaśnie w 

W 227 dniu roku tdońce W'l.e· 
szlo o g!ldz. 4.18, zajdzie zaś o 
19.02. 

bchodzq 
DZIS: Maria 
JUTRO: Jouhłm. Rofh 
POJUTRZE: Jace!;. 'f'ron . 

JuliannA 

n 
orzewlduJe nastermJacą pogodę: 
zuhmurzenie małe i umiarko­
wane. Tempera.tura od 8 do ~3 
st. C. Wiatry słabe I umiarko­
wane z kierunków zmiennych. 

Ciśnienie o rodz. 19 wynosiło 
747,7 mm. 

ai„iej ze rocznice 
1900 - Ur. Jan Brzechwa 

poeta. 

1940 Pierwszy zbiorowy 
transport 1666 więźniów z War 
sza.wy· do OśwJęcimia 

1944 - Pierwsze posiedzenie 
KRN w wyzwolonym Lublinie 

Taka sobie myś 
Artysta nie powinien dba~ o 

!o, by jego dzieło znalazło uzna 
nie, l~z by na nie zasłuiriwało. 

Usmiechnij się 

Powiedztet! d, jalde chclaJa· 
bym miet! futerko .na zimę? 



Pierwsza słoi 
z ostrowiecki·ego 
kolosa 

14 bm. w nowo wybudowanej sta­
lowni Huty im. M. Nowot~ w O­
strowcu Sw. od.by! się pierwszy 
wytop stal! z elektrycznego pieca • 
kolosa o wydajności 140. ton. Piec 
przekazany został do eksploatacji na 
ltllka m!es!ecy prze<l terminem i do 
l«>ńca br. dostarczy gospocla~e kra 
jowej 60 tys. ton stali. Po o.!l'a!!nle­
ciu projektowej zdo1n'lści nroctukcv1-
1rtej piec dostarczać bedzie 300 tys. 
ton stali rocznie. 

Poważne niedobory z . k' lk. A 1. Z obrad Sztabu d;s rzewozów 
ac1e te wa I w ngo I w· I I . d ~ .„ 

kasach EWG ~~a!~~~::1~i;i~l~~ka~;o~:1~~L: 1e e za ezy o organ1zac Jl. „ w brukselskich 
Pra"Arle 4 mln je<inoste.k: rozl1.C7,e- prizerz ekspertów poszczegó1nych 

niowych EWG (Z mln funtów szter- p.aństm. Eksperci zwracają urwiagę, :te 
1ingów) został.o sprzeniewierzonych z pole d.zialanda ułatwia maLwers.amtiom 
funduszu rolnict\va Wspólnego Ryn- Skompliklowa·ny system oen artyku­
ku w 1974 r Wiadomość tę oodal.a lów rolnych, a z-w!aszcza zaWlle po­
komisja EWG dodając. że zdołano Jąc2lenie l>onifikait eksportowych a 
odzyskać za.ledwie 484 tys. jednostek opodatkowaniem lrrnportu . 
rozliczeniowych. Podjęto lcrokli zmie-
rzające do odzysklania porostałej su­
mv oieniędzy. 

I<omisja stwierdza. że w 14174 r. 
wvkryto 136 przypadków niepraWl­
dlowości •,v korzystaniu z funduszu 
W kotach dobrze poinio.nnowanych 
twierdz! sie jednak. że znaczna licz­
ba przypadków n.ie zestala ujawnia· 
na ani przez ekspertów EWG. Billi 

Wywiad lndiry Gandhi 

dzy Ludowym Ruchem Wyzwolenia Wo1'ewód2lkiego Sztabu dis Przewo- siębiorstwo S11edy<Jji Krajowej (10 
Angoll (MPLA), a współdziałający- zów, któremu przewodniczy:i wice- wagonów przez 122 godziny), Lódz 
mi ze sobą jednostkami Narodowe-

bito, doszło do zaciekłych walk mię PO<k.zas wc:wrajszego posiodzenia I wagony prze? 513 godzin, Przed-

go Wyzwolenia Angoli (FNLA) i prezydent m. Lodzi Bolesilaw Pie- k.i Kombinat Budownictwa Domów 
trzeciej organizacji n!epodległośc!o- trzykowski, stwierozono m. ~n. (za- (22 wagony przez 120 godzin) I Za­
wej - Ruchu na rzecz Całkowitego gadni.en.ie to referował naC7..eln.ik kłady Barwników „Bonita'' (41 wa-
Wyzwolenia Angoll (UNITA). O<ldzialu Rucnowo - Handlowe-;o gonów przez 4J2 godz.). 

Wzrasta liczba białych mieszkań- PKP w Lodzi Tadeusz Sieradzki). • . . . 
ców Angoli, opuszczających kraj. iż np. sytuacja w zakiresie prze-trzy .Te ,os.ta7me. s.tw1erdztly. na p ;.s-
Qdaję się oni konwojami samocho- mywan.ia ""l~onów ponad u,;;talone m ie,_ ze_ nic się .zrob ić me. da, ze 
dowyml na teren administrowanej limity ule<>! dats.zemu pogorsze- trapią N rmma1te trudnosc1 ,.o­
przez RPA Namibii. • M a b1ektywne". Wobec tego sztab po­

,Jak pisze amerykańska Agencja niu, w porównainiu z poprzednim 
UPI. w ostatnich 3 dniach do mia- tygodniem. Wśród n:ec-hlubnvcn stanowil zapros ić przed.s.tawk.iela 
sta Carmona, leżącego 34!J km na , .. N?koroz.ictów" wYmienia się LÓclz- Zjednoczenia Przemyslu Barwni­
północ od Luandy, przyleciało 8 sa- kie Pr:i:f'dsiębiorstwo Transportowe ków. aby uzgodnić z n.im co trze-
molotów ze sprzętem wojskowym, B d , • . ba zrobić, aby „Bonrta" nie musiał 
przesłanym Narodowemu Frontowi u ownlctwn.. k1ore na stac,Ja<"h k' I . "ak . 
Wyzwolenia Angoli przez Zair. Karolew i Chojny przetrzymało 22 ws.zysit ie 1 towarow - J tw ter-

dzi - wyła,dowywać ręcznie. Dla-

800 metrów tkanin po 5 tys. zł za metr.„ 

Premier Indira Gandhi stwierdziła 
w e>kolicznościowym wywiadzie dla 
tygodnika „Soclalist Indla", te kam­
pania oszczerstw przeciwko jej rzą­
dowi pr<iwadzona przez znaczną 
cześć prasy zachodniej potwierdza 
podejrzenia, iż w okresie przed 
wprowadzeniem stanu wyjątkowego 
pewne obce slly mieszały slę w we­
wnętrzne sprawy Ind! i. Starożytne 

legły 
pagody w Birmie 

czego bocznica tej wielki e ; i bo­
gate.i fabryki nie został.a w ciągu 
miinionyd1 dziesięcioleci wypos.afo­
na ·w urządzenia do mechanicznego 
wyladu111ku' - dalibóg nie wiaclo­
mo„. (także węgiel dla wielkie.i si­
łowni w te.i fabryce, wyładowuje 
się bez użycia sprzętu mE-chaniczne 
go z prawdziwego zdarzenia). 

„Rękodzieło Artystyczne" 
dla Zamku Królewskiego 

(Informacja własna) 

Swiatowej s.lawy specjalista, ku­
stosz tó<:lzkiego Muzeum Włókien­
nictwa. dr ADAM NAHLm:, pra­
cuje właśnie nad rekonstrukcją 

11 ku czvstego złota 
zużvtn dotvchczas 
na budowie 
Zamku 

Ponad 17 kg złota najwyi:s.zej 
próby 99,99 zużyto iUŻ do ozdobie­
nia Zamku Kri'>iewskiego w War­
szawie. Wykonano szczero71ote po­
włoki dla elementów zegara. Po­
złocono też zdobienia arcnitektoni­
cZJne wież: Zy~muntows.kici. Włady­
sławowskiej, narożnej oraz kaplicy 
Poszczególne elementy <lelmracyjne 
zostały pokryte warstwą zlota o 
grubości 25-30 mikronów Wyma­
gało to zastosowania nowych roz­
wiązań technologicz:nych. 

Wypadek 
w kopalni złota 

W kopalni Złota „East Drlefontein" 
w RPA d'lszto w czwartek rano do 
tragicznego wypacllru. W wyniku 
obsunięcia. się mas ziemi, na dużej 
g!ebolrnści, 4 górni;ków ponLoslo 
śmierć, a 9 zostało ranny-eh. 

tkanin dla wnętrz odbudowywane­
"<> Zamku Krplewskiego w War­
szawie. Zanim hitlerowscy barba­
rzyńcy zniszcz.yli Zamek. ofiarni 
warszawiacy, praoownicv Muzeum 
Narodowego z ówezesnym kooto­
sz;em. a obecnym jego dyr!'k.tore>.lll i 
rzecznikiem odbudowy prof. dr 
ST ANISLA WEM LORENTZE~I ra­
towali co się dało, a miedzy inny­
mi fragmenty tkanin pokry·wają­
cycn ściany historyazn,ych wnętrz. 
Strzępy te przechowaly się <lo dziś 
i są teraz podstawą do wiernej o­
ryginałom rekonsitrukcji. 

Cnodzi o tkaniny z XVIII wieku. 
W sumie Spółdzielnia „Rękodzielo 
Artystycme". której tkacze - na 
podstawie opracowań dr Nahlika, 
M starych żakardowYch kro&nach 
mecnanicznych - zrobili już tka­
niny zdobiace wnętrza pałaców w 
Nieborowie, Łańcucie, WUanowie, 
ratu= we Wroctawiu i in„ wypro­
dukuje z.godnie z hi.&torycznymi wzo 
rami ok. 800 metrów tkani.n. Za­
wisną one w salach: audiencyjnej 
tezerwonv adamaszek). w Sali Pod­
komorzego i w Gabinecie Żółtym 
Na prośbe ObyWatelskiego Komite­
tu Odbudowy Zamku, Ministerstwo 
Przemysłu Lekkie~o wydzieliło so<>­
cjalną partię surowca - natur:ilne­
go iedwabiu produkowa.neg-o w 
Milanówku. Tam też wytworroha 
przędza bedzie farbowana. a każda 
partia wybarwienia akceptowana 
przez Komisję Historyczną nadw­
rującą odbudowę zamku. Przypu­
szcza się, że jeden metr tej żmud­
nie i pieczołowicie odtworzonej tka 
niny kooztować będ-z;ie o'k. 5000 zl. 
Ich )lrodukcia zaC7ll1ie &ie z począt­
kiem przyszłego roku„. 

.. Rękod'Zielo Artystyczne" prowa­
dzi ne_!;(ocjacje w sorawie podjec-ia 
produkcii tkan.Ln historycznych dla 
r<.>ko.nstruowanych w11ętrz pała~ów 
w Rogalior1ie i Rydzynach. J P. 

Pani Gandhi wezwała „zapatrzoną 
na Zachód" część inteligencji indyj­
skiej dającą posłuch twierdzeniom o 
rzekomym „końcu demokracji w 
Indiach", aby nie zapominała, co 
stało się w Chile i zrozumiała, lt 
stanowcze kroki przeciwko opozycji 
~ntvkony.reSClwej podjęto w istocie 
w obronie porządku clemokratyczne­
gn I postepu społeC7.nego. 

Najnowszym krokiem naprzód ku 
wspóldzil!łanlu sil lewicowych I de­
mokratycznych Indii jest objęcie 
wład7y w prowincji Manipur przez 
w<póln:v rzad P;;rtli Konl(resnwej i 
KPI. Przedstawiciel KPI został 14 
bm. zaprzysiężony w rand-ze mini­
stra italJinetu stanowel(o Jest to 
drugi obok Kerali wsnólny rząd sta­
nowy Kongresu i KPI. 

Z posiedzenia 
ZŁ LK 

Na wczorajszym posiedzeniJU ple­
narnym Zarządu Lódllkiego Ligi 
K.obiet zapadła decyzja o przejęciu 
82 kół z tereruu województwa miej­
skiego łódzkiego tj. .Ą..leksandrowa, 
Głowna. Konstantynowa, OW!"ko­
wa, Pabianic, Zgierza i Andrespo­
la. W 1lWiązkiu z tym, organizacja 
łód-zka LK. liczy obecnie 252 kola 
z blisko 20 tys. czt~mkiń. 

W skład zarządu weszło dodatko­
wo 20 członkiń, a w sklad prezy­
dium ZL LK 4,oooby. Na stanowi­
sko wicep:-zewodnicząc-ej prezydium 
oowolano Barbarc: Blachowski\. 

Kas. 

w gruzach 
N 

iedawne trzęsienie Z:eml w Blrtnie zbun:yto lub uszkodzi.I.o wiele 
v,,-..spa.n.i.a.!ych swlątyń buddyjskich w Pa.ganie nad rzeką Irawadi, 
będącym centrum kultury birmańskiej. 

Porueważ cudzozlemcy rza.dk(> odwiedzają B;innę. rozległy ze­
spól pagod 1 klasztoró·N w Paganie jest znany prawie wylącznie hisio­
rykom svtlllk:! i dlatego katastroia, która nastapil.a tam 8 lipca, Il!!e wy­
wo:tata za granicą większego echa. Tymczasem zdaniem znawców archi­
tektury, Pagan - skupisko około 2200 świątyń na ol>szarze 41 km kW. na 
wschodnim brzegu Irawadi w Birmie środkowej - jest na światowej ma­
pie zabytków miejscem ró·.vnLe ważnym jak Wenecja, Fl<irencja czy 
Angkor. Jest, a ra.czej by!, gdyż według relacji, jak'ie dotarty z opóź­
nieniiem d.o Delhi, spośród z górą 500 najważniejs:z:ych pagód, przeszło 
połowa została uszkodz<ina. Pagoda Bwphaya., która od 900 lat sJużyla 
sterniilmm !odzl na Lrawadi za punkt orientacyjny, runęła do rzeki. Od 
7-me·trowej wysokości posągu BuMy siedzącego odenvala. się gtm·...-a, a 
tulów popękał. W cześci świątyń I'Cl'2:trzaskaly s'.ę tylko wysok:i iglice. 
w innych popękały ściany. a jeszcze inne zamien:ły s:Ie w stosy cegiel 
i ·kamieni. 

Dr.vony świątynne rozkozysane przez pierwszy wstrząs :r;aczę?y d>l:WlO­
nić, ale w o·ągu następnych 2 minut sp.adly na ziemi<: wraz z Wierz­
choU~ami p.agód i zamilkły. 

Pogrzeb Dvmitra Szostakowicza 
Swiatowej sławy kompozytor ra­

dziecki Dymitr Szostakowicz po­
chowany został w <Jzwartek z ńaj­
wyższym; honorami na cmentarzu 
Nowodiewiczym w Mosk\"\ie, w po­
bliżu mogił Gogola i Czechowa. 

Dymitr •Szostakowicz zmarł w ub. 
sobotę. 

„Czerwone i biaie" 
* • we wrzesn1u 

W uroczystościach pogrzebowych 
uczestnfozyli m. in. członek Biura 
PolityC2JJ1ego KC KPZR, Anvid Peł­
sze, zastępca. <Jzłonka Biura Poli­
tyezne~o KC KPZR, minister kul­
tury ZSRR Piotr Diemi<lzew oraz 
przewodniczący Rally l\linistrów 
Federacji Rosyjskiej Michaił Soło­
miencew. 

Z os ta tnie j chwili 

Ministerstwo na ekranach kin 
Zml•en1·10 adres We wrzieśniu wej&ie na ekrany 

Demonstra~je 

Mintsters>t'Wo Pracy, Plac i Spraw 
Socjalnych zawiadamia. że z dniem 
18 sierpnia 1975 r. przenosi swa sie­
dzibe na ul Nowogrodzką 1/3. 

No"'-y adres: Minlsterst·!.'o Pr~y, 
Płac i Spraw So<-ialnych 
Ul. Nowogrodzka 13 
00-513 Warszawa 

Wszystkie numery miejskie teleto­
nów m'.inisterstwa pozost.aja bez 
zmi.an. Przypomina się nT centrali 
teletoniczn~j: 28-90-41 ,ub 21-42-41. 

kin nowy polski mm fabularny pt. 
„Czeriwone i biale" reż. Pawła Ko­
morows'kie.go. Film stanowi ekra!Ji­
zacje powieści „Kr7..ak Gorejący" 
.Jana Pierzc:hały, który wraz z re­
żyserem jest autQrem &cenariusza. 

„Czerwone i b iale" jest drama­
tem spolecznym, ukazującym na 
p!'Zykładzie losów robotnika z Za­
głębia dzioje naszego naTOdu na 
prz.es'.l·rzeni pół wieku. W gló\vnej 
roli występuje Cze.staw Jaro;;:zyń­
siki. 

W czwartek po południu prezy­
dent Portugalii, Costa Gomes zwołał 
ad hoc, posiedzenie Rady Rewolu· 
cyjnej z udziałem premiera Va•co 
Goncalvesa. Nie podano porządku 
dziennego obrad rady. 

W tym samym dniu w Jizbońsklm 
pawilonie sportowym odbJ•ł się wiec 
Portugalskiej Partii Komunistycznej, 
podczas którego przemówienie wy­
głosił sekretarz generalny PPK, Al­
varo Cunhal. 
- W czwartek wieczorem wyruszyły 

z czterech różnych pnnktów Lizbo­
ny, pod pałac prezydencki, demon-- w == IM& m; WW i aa• , .. 5 flł 

E=i :X •l;i f ·lĘl il •l ;i(. J9 i ;i.] :i (.1#1 t.l •]:i ( .J#t;J •lill 
Łódzkie lodowisko pelne gości 

Hokeiści ŁKS już na łyżwach 

W 
poró·~· nani•U do poprzednich 
lat. hokeiści LKS rozpoczęli 
zn.acznie w-czesn1ej przvgo<to· 
'ATanla do tegorocznego sezonu 

pierwszolii;:owego. Po zgrupowaniu 
letninn w Trzciance (woj. poznań · 
skie) l serii zajęć na boisku. iut od 
• sierpnia trener V. Kobera przysta­
pil do normalnych zaJeć trenin!!<'­
WYCh n.a tafli !Odowiska w Pałacu 
Sporto•,vym, 

P<JATEK 

PILKJA RĘCZNA: Ogó1nopolski 
tum.Lej. boisko ChKS, przy ul. Ko­
s~·nierów Gdyr\skich, ChKS - AZ-S 
f}>ozniań), Ostrovia (Ostrów W1k.p.) -
Nielba fWągrO<Wiec), godz. 18 i 17.13. 

TENIS: Strefowy tlll'U.ie~ o puchar 
„Valel'io", korty MKT w parku Po­
nialnT~kiei;:o. od !!Od~. 10 i 17 ld.c. 
w sobote n iedziele I nonl<edziatekl. 

.SOBOTA 

PM,KiA NOŻ'.'IAI: Klasa okręg0'0: a 
ChKS - Bud«>Wlalli (f.ask), god7. 
rn. Start - Wló'lun'a.riz (Zelów). godz. 
li. 

PILKA RĘCZ~A: D.c. turnieju na 
boisk" ChKS, A7.S - Nielba. ChKS 
- Ostre>vla (godz. 16 i 17.15), 

Nil'lDZ!llELA 

Pl'LKA NOżNA: T liga LKS - 'Po­
lO<Ilia (Byt<>m). st;idton przy al. Unit. 
itodz. 18. klasa o1rrę!!owa \Vlókn1at"T. 
- M<>tor IP!raszO<a) - !!Odz ll. kla· 
iia „A" RKS 13z:nra (O?Jn.rkóW). 
r.odz. 11. Wid7.ew Jl - Ser IPod<lę­
bl<-el. r.odz. 11 Orkain - Stal ('Kut· 
nol. !O(<>dz. li 13. 

PJLK.A RF.CZ~ A: Dok,ońc?.enie wr­
nl,e.lu ChKS. i\ZS - Olstrovia, ChKS 
- Nit!ilba ('(od z. 16 i \7.10). 

KOLAR>STWO: ()~ó10t>1'H>l6ki wyścii: 
~?;OS·O\Vy w AileksandTowie. od ~dz 
rn. 

LEKKA ATLETYKA: Ogólno,p!Mskli 
nHtvni:- w S.pa.Ie, '(odz. 17. 

RUGBY: Inauguracyjny mecz o 
m istrzostwo r ll gi. Butlowlau; (Lódtl 

Lechia (Gdańsk), w Slemczu. 
godz. 11. 

Z i.nfonn.wji ja.kie uLyskaliśmv 
wynika, że w &kładzie zespołu p.erw. 
swligowego zajdą dwie zmiany. Po­
wró<!cł oo drutyny wychowanek klu 
bu R :'\owiński, który odbywając 
slużbe wojske>wą bronił barw sl.-Ole 
cznej Legii. Ubyl natomiast czatowy 
za ·wodnik K. Blalynioki (wyjecl1al do 
Wioch. gdz.le ma zami.ar wystepowar. 
w pierwszoligowym zesp<>le hokej!' 
wym w C-Ortl.nie d'Ampezzo). W 1ej 
sytuacji trener Kobera zmusLony ~ 
stal do scęgnięcia pa posiłki. Naj· 
wlęks'Ze szanse „załapania s i ę" w 
pierwszoligowej kadrze LKS mają 
wychowan.kowJ.e klubu Juruo.rzy · 
Witcza.k. Kula i Olszewski. 

z łódzkiego lodowiska op.rócz ho· 
keistów LKS korzystaja również z.1 
wodnicy Boruty i W!ókuila.rza ze 
Zgierza (Zgierskie lodowisko ni<> 
mające ctachu oddane bedzie do eks· 
ploatacji w póżn.iejszym okresie) Po· 
nadto w Pal.ecu Sport<iwym trenowafo 
beda ctrużyny bydgoskiej Polonii i 
toruńskiego Pomot"7l&Itiua oraa; łódzcv 
fi1rnrowcy. tnaugura..cia pierwszoligo­
wego sezonu nastapi dopiero 27 
września. Wcreśniej zaplanowano ro­
z.egra.nle kilku sparrlng<>"!IYCl1 »o<> · 
tkań z czatowymi drużynami kra.\u. 
Na dobre.1 cl.r<>dze sa również per­
traktacje dowczace pn:y1azdu .dl' 
t.odzl czołowej drużyny drugiej li!!! 
CSRS - Sparta.ka z Hradec Kral"v". 
Dla hOlt"elstóW LKS bylby to dO•kO· 
nal y egzamin prz.ed m:strz<iw,;.kiml 
rozJ1;rvwkami. 
Można mieć nad.z leję. że lodowisko 

w Pałacu Sport><>wym (eksploa.towa­
n-e nJeprzer1vanie od 1957 rok.u, ni<' 
SPiata figla swoim gościom i dziel­
nie zniesie brudy ko1ejnego seronu 
Wedtuit oceny E>ksoertów z PL plv· 
ta lodowa i urządzenia zamrażalni­
cze po prrepr<YNadzon:vm remoncie 
są w za.dowala.1acym "tanie. Istniet<' 
Jednak c! ąqly ~tan zaizrożenia. Do 
t:vczy to szczególnie a~reitatów z„. 
mrażalniczych „Dmuchalac na zim­
ne" k'ierowni<:two pałacu zlecilo fa­
chowcom z MPB wYkonanie doku· 
mentacji techniczne) . kapitalnego .„. 
montu wszvstkich urzad1.e1i Projekt 
ma być gotowy oocl kon ie<' br. n ­
możll \\I'\ to Planowe rozp.oczęcie 
~e.neralnetto remontu lodo\'·tiSka or1P· 
w!dzlane'(o na lata 1977-78 Uznleż. 
nl<me to jest jednak ocl rozpoczęci~ 
budowy sztucznego lodO"Niska na 
•tadion·e LKS w innym bowiem 
m-zvpadku wszyscy dotychozasowl 11-

~vtkownlcv pozbawieni %OStalib:v 1"· 
<1owt.-ka w naszym mi eście. M11my 
nadzieję. że da tego nie de>jdz!e. , ..... ) 
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Przed lekkoatletycznym PE w Nicei 
N 

a stia:iion.i.e w Nicei, w sobotę I Z jaki.mi smrusami przY15tąpią clio 
ruedrllelę dojdzhe do Interesują· ti.naitow~"Ch pojellyin.,koW biał<1-ozer­
cych pojedynków czolowyoh re- wollli'! w konkurencjach kobiecych 
prezentacji naszego kontynenbll. cLo n•ajwiekszych atralccji n,icejskich 

które ub iegać s'e będą o Puchar Eu- zawodów zat:czyć trzeba start rekor· 
ropy w leklciej a t letyoe. W tej do- dzistki świata I. Sze~viń6kiej. Panią 
borowej stawce znala.zla sie rówU:eż · Irenę czeka trudna przeprawa ze 
n.asza reprez,entacja. zarówno w znajdującymi slę "·" doskonalej for­
konkurencji kobiet jak i męrezyzn m ie rywalkami. Z niecierpliwością 
FLn.sJowe za.wody puch.a.rO'we są oczekiwać będziemy na stM't na5zych 
jednocześnie najv,,iększa tegoro- osrozepniozelt: GiryzieckieJ, bądź też 
czną rewlą wszystkich najlepszych mtod·&J rekordzistki Polski F. Kinder, 
lekkoatletów nas1.ego k>ontynentu. która milia ostartnlo dłuższą przerwe 
s.tanawiąeą =arem doskonały prze- w starta.eh międzynarOdowych. Ko­
g!ąd układu sll przed przvszl0<rocz- lejnym asem atutowym Jest również 
nymi rgirzyskami Olimp'.j!>kimi w G. RabS'ZltYn, kłóra na st.adion:e w 
Mon.trea·lu. Nicei powinna potwierdzić suprema-

10 kart wstępu dla uczestników 

Atrakcyjny konkurs 

dla mil ośników tenisa 
Jak już pisaliśmy w początka·Cb wriześ.nla na kortach Miejskiego 

Klul>u Ten.isowego w parku PoniatJO<wskiego. rozegrane będą tego­
.1•<>c7.me indywidualne m!.strzost1wa Polski w t•nisie. W Imprezie tej 
zapnwied.1'i<eli ud1fal wszyscy najlepsi j;enisiśct naszego kraJu. 

Pr;r;ed wrześniową rewią uajlepsz:vcb rakiet na.sciego kraju rrdak­
cja „Dzie1mik• Poi•1ul<all'>nego", w1s1póh.lie " ODganizatorem m:istrzosiiw 
P0<lślti - Miejskim l{luhem 'I'enise>w;vm w Lod'.zj. og.Jasza sperlalnv 
konkuns. Warunkiem jego jest wpJsa.n'\e w odpowiednie rub1·y1<.i 
w'laści•wyeh odJpowied,7JI na na•i:ępujące pyta.ufa: 

1, NAJWIĘKSZY SUICOElS POLS>K'lliGO TENtSA W WJ:\ffiLEDO­
NIE. 

Z. KTO JIEST AKTUAL!ll"IB N'AJJLEPSZY'M 'l'ESISTiSTĄ POLSKU 

3. WY:\UENtC NAZWP) L0D2JKJIEGO KLUBU, Kfl'ORY ZDOBYŁ 
P-RZED LATY TYTUL DRUŻYNOWEGO MISTRZA KRAJU. 

(ln;l·lę I uaaiwlsko, ctokladlny a<Jres' 

O!l])owied'l:\ na.kle.ione wvląe:rmle n.a karty '(>OClltowe, pr01S!m:v nad. 
IS}'lnć pod adrtsem: REDAKCJA „DZIE:\'NIKA POPULAR"IEGO", 
1,onz. UL. PIOTRKOWS·KA 96 (:z: doplsk.lem ,,K>Oal~Ul'S &porto.Wy") 
do dnia 29 bm. 

Wszystkie kup011y 'Z" p.:ra11Vidtowym1 oopO'Wlledzłami wtrmru~ udrr.iał 
w lO<Sc>Waniu 111 kart wolnego wstępu, ufundmvan.Ych przez MKT 
.na mszystkie din.i trWan!la indywitLuaJ.nyeh mistrzostw J'!Olski w te­
nisie. 

cję na:jle<pszej p!otlcan·k.i Eiuropy. Być 
może doczeka.my się równiez Wielu 
rekordowycl1 ·NynJków, ktorych au­
tora.mu będą nasi lekltoatleci. 

Również w.cle sul<icesów w postaci 
indywiduaJ.nych zwycięstw powmni 
za.pisać na swym koncie mężczyżni. 
Mowa tu przede wszystkim o Aioz.a­
kiewia.u, Cybulskim, So11tagu, Ge­
siokiim i l\1alino.wskim. W N:cci be­
dziiemy chyba ś"Niad.k.aini za·równo 
emocjonującej walk.i o punklty, jak 
i ustana.wiania rekordowych re7JUlta­
tów pi-zez reprezentantów 8 państw. 
Wa.rto przypwnnieć. że w tinalle Pu­
cha.1'11 Europy rozegra,nym pnz.ed 
<ilwoma laty, wśród kobiet tr;wnro­
waJy lewlroatlehki NRD wyprzedlllając 
ZS>RR. Bulgarię, RIFN, Wte!Jl:ą Dryta.. 
Dle i RumUJllię. w kolllkm·encjaoch 
męski.eh llwyciężylii lekklo:atleei 7JS•RR 
przeid NJIJD, RFN, Wielką BrytaiILią i 
Fran-cją. W 1973 r. Podska Jllie 7J:llk•wa­
!ifl!kowala się d.o flnalu, a tJN,y lata 
woześniej nas-u panie zaJęly oziw.airte 
miejsce :na eltipami Nru>, RFN i 
ZSR.R. Mamy nadz.J.eję, że na LaZlU­
rowym Wybrzeżu, w przypadku po­
myślnych startów „biato-ezerwonych" 
istnieją realne szanse na wywa.J.cze­
nie przy sprzyjającym ukladrzlie sl.I, 
nawet trzec'.iego miejsca w punktacji 
ogólnej. Trudno bowiem manyć o 
lepszej 10tkacie. P ierwsze dwa miej­
sca Gą raczej ,.z.arezerWO\Vane0 dla 
shlnych I wyró·.vnanycll poz;omem 
eki.p ZSRR i RFN. 

Prz;'POmnij my jeszcze te w fi.na­
le ~ucharu Europy w Nicei w kon­
ku<l'encjach męsWch wystartują lek­
koart:leci: ZSltR. Wioch. WiellkiE'j STY­
tanil, RFN, NR.O. PolSki oraz FrancJi 
i Flmlamdli. a. wśród wo.biet: NRD, 
F„an(lji, RFS. ZS>RIR, Rumunii, Bul­
gal'ii, WiellJ<ieJ Brytamii i Po:ts.ki. 

fn) 

Porażka koszykarzy 
ŁKS 

W drugim dniu odbywająceg<i si~ 
w Karpaczu Międzynarodowego Tur 
nieju Koszykówki Meźczyzn, aka­
demicki zespół amerykański ,.News 
Release" z Los Angeles pokonał 
I-ligową drutynę jugosłowiańską 
,.Industrlomontaiu" z Zagrzebia 82:15 
(39:3'7). 

W drugim meczu Start Lublin po­
konał Z.KS l.ódt 77:68 (37:32). 

ZasadniC7.o sztab dziaJa w dwóch 
. kierunkach: zalatwiając doraźne 
problemy wynikające w trakcie co­
dziennej praktyki za- i wyładunko­
wej oraz pewne problemy gene ral­
ne. l tak stwierdzono. że wbrew o­
bowlązującym zarządz<!niom, fabr:•­
ki lekceważą sobie obowiązek ryt­
micznego ładowania :owarów na 
wagony we wszystkie dnii. tygodnia. 
9 i 10 bm„ zgierski „Polopren" na. 
przykład, który powinien każdej 
doby ladować na 4 wagony, 20 ton, 
nie zatadowal w ciągu tych dwu 
nic. To samo łódzka WiFa'.\ia, któ­
ra winna ładować po 4 wagony (48 
ton) i także samo Spółdzielnia „$u 
rowiec". Inni ładowali .z.nacznie po 
niżei normx dobowej„ 

Poza stosunko<wo niewielkimi u­
cnybieniami i nieprawidłowościam i, 
udają pomyślnie t.mdny egzam:n 
przewozowy PKS i PSK. popra­
wiając coraz bardziej stopień wy­
korzystania ta.boru samochodowego 
i „w biegu" rozwiąwjąc szereg pro 
blemów. 

Wiele rezerw kryje w sobie wla­
śdwa organ!zacja transportu: u­
przedzanie o nad::hoozących ladun 
kach lub wolnych środkach tran­
sportu, czyli tzw. przedawizacja, 
o rganizowanie pra..."'Y magazynów 
wie lkich firm na dwie zmiany itp. 
Wdrażaniu tych i podobnych prak­
tyk, sztab poświęca wiele uwagi„. 

(Jp.) 

w Lizbonie 
&tracje socjaldemokratów i ich zwo­
lenników z partii centro-prawico­
wych. Uczestnicy pochodów doma­
g~ją się _„natychmiastowego ustąpie­
nia rządu Vasco Goncalvesa". 

Spis jeJe:pi 
Na Pótwys.p\e Tajmyr żyje obecnie 

400 tys. d zik ich jeleni pótnocnych. 
Jest to najwięk57..e tego typu stado 
n.a świecie. Dla ustalenia jego licz­
by rad<lieocy specjaliści korzystali z 
obserwacji Jotru1czych. Ustalono. że 
w porównani;u z poprzednim spisem 
(1972 r.) liiezba jeleni wyraźnie wzro­
sła Naukowcy zaleo:.Ji, ażeby doko­
nać Odstrzalu 20 tys. tych zwierząt 
dla uregulowania liczebności stada. 
Oprócz dz.iklch Jeleni na Półwy&p 'e 
TajmY'r żyje również 100 tys. jeleni 
domowych. 

Małżeństwo 
115-le.tni mleszkani.ec Puerto Rico 

sta.ną! ni edawno na ślubnym kob'er­
ou. Jego żoną została 16-letrua mie-
szkanka DomifJJi.kany. Pan młody, 
Ramon Garc;a. Dcaz poznał swą 
przys:z:lą żonę w ezasie v.·yciectki do 
RepubL.ki DOminikańskiej. Za.kochał 
s ie - jak tw:erdzi - od pier\.-szego 
wejrzenia i postanowił niezwłocznie 
otenlć się z piękmą dziewczyną. Po 
ceremonii ślubnej oświadczy!, ż.e do­
piero teraz czuje się bardzo szcześ­
liwy, co p-otwierdziła uśmiechem je­
go i<lna. 

Kronika wypałków 
e Wczoraj w Łodzi przy ul. Gdań­

sl:.ej 97 z okna na III pietrze wy­
padła 4-letnia dziewczynka A. D. 
Dzlecko w stanie ciężkim przewie­
ziono do szpitala. 

e Do kanału przy torach na ża­
b:eńcu wpadł chłopiec lat ok. 12. 
D~iecko doznało poważnych obrażeń 
i nrzewiez!one zostało do szpitala. 
e Na ul. Aleksandrowsklej przed 

P<»esją 157 o godz. 6.35 motocykli­
sta potrąci ł przechodzącego przez 
Jezdni ę Zbigniewa R„ lat 33 (Alek­
sandrowska 197). P ieszy i motocykli­
sta przebywają w szpitalu. świad­
kovvie tego wypadku proszeni są o 
złożenie zezna"i w WKRD MO, ul. 
"" Bytomskiej 60. 
e Przy zbiegu ulic Karpackiej I 

Zc .J !zlańskiej kierowca „Fiata " 5116 
IO uderzył w tył motocykla. Kie­
rowca jednośladu doznał okaleczeń. 
Pomocy udzielono mu w pogotowiu. 

e Na ul. Felińsklego przy ul. 
Ki uczkowsklego kierowca motorowe­
ru UF 123 potrącił na przejściu dla 
pieszych Be>lesława D„ lat 68 (Slą­
ska 98). Pieszego opatrzono w pogo­
tnw!u. 
e Na ul. Jarzynowej 2a paliła się 

ś c ~nka działowa w jednym z mie­
szkań oraz częściowo dach. Przy­
czyną było prawdopodobnie zaprÓ­
SZ""..,!e ognia. 

e We ·wsi Natolin prawdopodobnie 
OCI zwarcia w instalacji elektrycznej 
spalita się obora i cześciowo budy­
nek mieszkalny. Straty szacuje się 
n" 40 tys. zł. e Na tras ie kolejowej między Wi­
ton. ą i Kutnem, na niestrzeżonym 
przejeździe kolejowym nastąpiła ko­
lizja pociągu z traktorem. Kierowcę 
ciągnika przewieziono do szpitala. 

(kl) 



Przed Swiętem Lotnictwa„. 
otężny śmigłowiec Mi-6 z 1 
napisem . .In.stal" zwisa! smu­
kła ezęścia kadłuba w dól 
i wraz z czarnvmi. okraglv 

mi „ślepiami" wlotl>w turbinv ko­
jarzył mi sie. nie wled:i:ieć czemu 
z jakimś zwierzęciem. może sło­
niem, cieżko wlokącym ranny 
tulów ... 

Przyznam, że czułem się trochę nie­
swojo, kiedy ta ogromna maszyna zawi­
sła niemal wprost nade mną, na wysoko­
ści zaledwie dziesięciu, a może piętna­
stu metrów. Wiem przecież, że to spaść 
nie może utrzymywane potężnq siłą noś-

ną wytworzoną przez opętańczo kręcące 
się łopaty wirnika, ole zawsze średnio to 
przyjemno~ć mieć nad sobą coś co • 
przypomina do złudzenia„. wagon kole­
jowy, wiszący ni stąd ni zowąd w pQ­
wietrzu.„ 

,. 

Ale to oczywiście byto tyU,o złu· 
dzenie. W samej rzeczy chodziło 
bowiem o precy'Zyine doprowadze­
nie ogromnej rnaszvny tuż nad 
oczekujący nań, naddźwiękowy sa­
molot Mig-21, Oglącl.alem te „migi" 
wielokrotnie, obserwowałem z bli­
ska ich zwarte. a jednocześnie oo­
tężne kadłuby przemyślane w każ­
dym milimetrze: sko~ne. niewielkie 
skrzydła tworzące klasyczna delte. 
elegancki w swYm kształcie. piono­
wy statecznik ... Ale każde sootka­
nie z tą piękną. potężna t'na.~zvna 
dostarcza mi - oo tu bede ukry. 
wał - niezapomnianych przeżyć.„ 

raz członkowie zesoolu obsługi· na-
1.iemnej lcb praca umożliwi lata­
nie tei pięknej kupie metalu ... 

Ich ruchy sa orecyzvine. bez 
7.astanowienia dłonie wvkonuia ty­
siąt•e razy ćwiczone gesty... Ich 
•warze sa skupione.„ Warcza silni­
ki oompv benzvn„wei i kompreso­
ra. Pneszkadz:a mi to trochę w 
rozmowie. z młodym, svrnuatycz­
nym człowiekiem ubranym lak i 
t:amci w stalowoszarv kombinezon. 
tyle że z triema srebrnymi l(Wlazd­
kami na naramiennikach: 

Porucznik pilot T klasy Andrzej 
Rak1X'Zv za chwile wystartuje 
przvE?otowywanym właśnie do lotu 
lotu Mig-iem „przyniesionym" tu 
dop!e>ro oo orzez śmiE?łowiec z dru­
~ieg<1 końca lotniska. Porucznik 
Rakoczy urodzLI sie w lnowrocta-

Tu jest .• rura". a w niej dziesiątki 
Lys1ęcy części <>brobtonych jak do 
zegarka, składa iacych sie na no­
woC"zesny silntk odrzutowy ... 
Już . zamknięto osłonę kabiny. 

Samochody odjeżdżają. Odbiegaja 
ludzie. Jakiś spocony jak ruda 
mvsz major w typ0wym kombine­
zonie. staje kolo mnie i ocierając 
oot z czoła oowiada zadowolony: 
.. Nieżle ooszto. choć my tu dz'­
siaj na obcym terenie l cysternę 
trzeba byto oożyczać.„" Obserwuię 
teraz jak z d:vszy wylotowej 1.a­
czyna wydobywać się rozgr~e 
oowietrze. Obraz za nim rozmywa 
się. faluje. Jednocześnie narasta 
wlzg, to wirnik turbiny nabiera 
oredkości. Stoie na krawędzi oasa 
startowego w odległości nie więk­
szej niż 5 metrów od samolotu. 

wiu. co odnotowuje dla porządku, Fala rozgrzanego powietrza docie­
bowiem dla sprawy nie ma to ta.d-1 ra aż tu. ooczątkowo spychana 
nego znaczenia. Od siedmiu lat oodmuchami wiatru. a potem luż 
iest oficerem lotnictwa, pilotem. tylko swad spalonej nafty i oczy­
ab•olwentem dęblińskiej „Szkoły wiście ten pioruński, coraz gło­
Orląt". Ja się trochę denerwuji:. śniejszy jazgot„. 
choć nie polecę'. on jest spok?jny. Wtem staje sie on nie do znie­
rzec:l.?wo odpowia~a na PY~nta .. z sienia. Zamienia się w grzmot. w 
nte~1elk_a nutka zal~ mówi. ze ryk, w detonację. Odruchowo nie­
ooni~waz został orzy1etv do A~- mal. ale przypominając sobie ;ir­
dem~i Sztabu <J:eneralnee:o . będzie- tyleryjskie zalecenia. otwieram 
musi-;il n.a oewien _ci~ pyz.erwać szeroko usta. żeby zrównoważyć 
ta_tain1e. ,.No. ?CZVWlŚC'ie mezuoel- ciśnienie w uchu środkowym. Ha­
nie. ale o~ramczyć tylk?, do ~- las jest bowiem tak wielki, że 
trzymyvi:an.t.a n,awyk?w:·· Wt~ać, czuje ból w uszach. Samolot lll"Y­
ze latanie Jest Jego zyc1ową PSSJą... wa się błyskawicznie. nabiera oe-

Po chwili przeprasza. żegna się du, znika na chwilę za falującym 
I oo metalowej drabince wchodzi od gorąca powietrzem tak, że wi­
do kabiny odrzuttJwca. Widzę iak dze tylko krwawe. og'niste piekło 
\Vkłada hetmofon. sorawdza orz:v- gorejące w dyszy wylot<J'Wej. Znl­
rządv. oodpisuje coś mecha.niko- ka. lecz po sekundach ukazuje sie 
wi, który pomagał mu we wciśnie- już w pięknym za.krecie. w idoczny 

I oto znowu stoię obok. Smigto­
wiec Mi-6 zawisł teraz nad „mi­
giem" na wysokości 5-6 metrńw 
Obsługa zaczepiła liny i po chwili 
piękny. srebrzysty otak unosi sie 
nad ziemie dźwigany przez war­
czącego zwierza. Pęd oowietna od 
ogromnych łopat śmigłowca wtła­
cza mnie dosłownie w ziemię. z 
której Podrvwa jednoC'ześnie kęp­
ki trawy, Piasek. mniejsze kamie­
nie. l znowu o<(romne cielsko orze-
1.a.tu ie tuż nade mną ... 
Smigłowiec POdnosi samolot do ciu się do niezbyt przestronnego 

góry i odlatuje- wraz z nim w bok. wnętrza samolotu. Obydwaj: p:lot 
niknac oo chwili za l.a.se>m. Po kil- i mechanik wvmieniaią jakieś u­
.ku minutach widzimy je z.nowu: 
zbliżaia się o~romnieją... Jestam 
teraz na k:oncu pasa startowego. 
Smlgłowiec ostr<Y.i:nie stawia .. mi­
ga" na betonie tak dokładnie. że 

od góry tak. że ksztat delty pre­
zentuje się w catej, oddalonej jed­
nak:. okazałości... 

wagi. nie slvsze nic1ego_ bo .silniki 
obvdwu samochodów .. zasllających" 
samolot. hałasuia niezmiernie ... 

nieootrzebne są iui żadne po- Słysze jak por, Rakoczy wykrzy­
prawk:i. Podjeidża cysterna. a z kuje kom en de: „Od silnika!. .. " 
drugiej stronv zatrzvmuie się agre- Przy rozruchu silnika samolotu 
gat kompresorowy. Smiglowiec od- śmigłowego mówi się w takim 
czepił liny i odleciał. Srebrzystą przypadku „Od śmigta ... ". ale tu 
sylwetkę odrzutowca obstąpili te- żadnego śmigła oczywiście n'e ma. 

Mig-21 z taktycznym numerem 
2010. ciągnąc warkocz ,,.palm zawra­
ca i zgodnie z zapowiedzią leci KU 
nam. znowu nad pasem startowym 
na wysokości chyba 5-6 metrów. 
Rośnie w oczach! Ryk ooteżnieje ! 
Podmuch przygina nas do trawy. 
Przelec:ał! Maleje! Oddala się ... ! 
Ach, jaki piekny ... l 

Koniec. Wracamy „na ziemie''. 

Ale nie można zbyt długo ro%.­
pamięt ,-wać tamtych wra.i:eń. Oto 
bowiem zza lasu. tuż nad murawą 
lotniska przelatują trójki śmigtow-

' ców szturmowych. Komentujący 
pokaz ppl:k pil. I klasy Kazimierz 
Pogorzelski. którego poznałem kiil­
ka lat temu podczas kolejnych raj­
dów dziennikarzy i pilotów, kiedy 
startował jako zawodnik - teraz 
zapowiada strzela.n.ie rakiet z wv­
rzutni umieszczonych na śmigłow­
cach. I za chwile ogniste smugi 
wylatują spod pękatych kadłubów. 
lecz w stronę prz~iwna do kie­
runku lotu. Natomiast ciemne 
.. ściegi" e:azów ulatujących z ra­
kietowvcb dysz biegną błyskawi~r~ 
nie ku skrytemu wśród rachitycz­
nych sosenek polu ostrzalu. Dobie­
ga nas pyrkotanie odpalanych ra­
kiet, a po chwili zlewający się w 
jedno grzmot pocisków detonują­
cych w celu ... 

I następna trójka. Przelatują tuż 
nad naszymi głowami, niemal o­
cierając się o szczyt wieży obser­
wacyjnej. na której powiewa flaga 
z orłem i bialo-1JZel"Wona S'Za.chow­
n icą. Strzelcy paktadowi oddają 
krótkie serie z karabinów maszy­
nowych ostrzeliwując wyimagino­
wanego przeciwnika, by go przy­
gnieśt' do ziemi i nie dać sie o­
op,mietać oo ataku rakiet. 

Atakują kolejne klucze śmiglow­
ców. I znowu ida ku ziemi z opę­
tańczym wizgiem .serie rakiet, 
grzmot detonacji wylatuje z kle-

i biącego sie kurzu. Gdzieś tam, po 
kolejnym ostrzale zapalają sie na 
poligonie zarośla. Trójki śmigl<>w-

ców wYkonują zwroty pod OlStrym 
kątem nie łamiąc szyku„. 
Zastępca dowódcy Wojsk Lotni­

czych, generał brygady Ludwik 
Sobieraj obserwuje pokaz razem 
z nami. Nie kryje zadowolenia. 
Wszystko idzie jałt PO sznurku. 
Następne pokolenia polskich pilo­
tów, następcy: Skarżyńskiego, Ba­
jana., Żwirki!. Skalskiel(IO, prezentu­
ją wspaniały, groźny dla wroga 
kunszt„. 

Na koniec poznaję pilota wiel­
kiego Mi-6, który tak precyzyjn;e 
transportowa! naddźwiękowego 
._mi.ga". Mir pilot Józer Wieteska 
wraz ze swoimi współpraoownika­
mi: mgr Ignacym Goliń.5kim i oi-

lotem Wiesławem Warelisem zade­
monstrowali tę sztukę operując po­
tężnymi ma.szynami z zadziwiająca 
dokładnością. Są już w zasadzie 
praoownik.ami ,.Instalu" w Nasiel­
sku, które to przedsiębiorstwo stwo­
rzyło specjalny Dział Smigłowco­
wy. Ludzi i maszyny przekazało 
wojsko. które przed laty zapocząt­
kowało ten dział gosooda.rki naro­
dowej wieloma efektownymi i e­
fektywnymi akcjami. Na przykład 
moi rozmówcy u.5tawiali w rafi­
nerii w Czechowicach 156 odgrom­
ników o wadze 3,2 tony każdy, u­
stawiali śmigl<J'Wcem komin w POM 
w Lęczycy. 36 kominów na dachu 
zakładów w Bochni. I tak dalej i 
tak dalej.„ W sumie ok. 80 akcji. 
łącznie :z: tą, którą właśnie obser­
wowaliśmy ... 

Jeszcze tylko samotny śmigło­
wiec zademonstrowal strzelanie 
przeciwpancernym oociskiem kiero­
wanym, który nLczy.m płomienna 

kula pomkn~ w poligon 1 deto­
nował z rozgłośnym hukiem 
jeszcze tylko pażegn.ania :z: kolega­
mi-dziennikarzami obserwującymi 

ten piękiny pokaz l już poczciwY 
,.Amtek" - An-2 z bialo-czerwOllly­
mi szachownicami wziął kurs na 
Lublinek .. . 

Tekst l zdjęcia: 

JÓZEF POTĘGA 

I Klinie• Chiru-rgłł 

W Dzłecięce; Akademii 
Medycznej w Wanza­
wie, kieTowane; pTZe:I! 

prof. lrenę Giżycką przepTowa­
dz<mo ostatnio dość niezwykłq 
operację - zabieg mający słu­
żyć odchudzeniu. Pacejnt; 15-
letni Maciej T. pTied operacją 
ważył 146 kg PTZl/ 164 cm 
wzrostu. W wyniku zabiegu, 
polegającego na wyłączeniu du­
żej części jelita cienkiego, w 
ciqgu 3 tygodni chłopcu ubyło 
8 kg. NOTmalną wagę - 52 kg, 
jak twierdzą lekane, osiągnie 
on w ciągu 2 lat, wracając tym 
samym d.o normalnego wyglą­
du. 

O szczegóły xwiąza!lle z tym 
niecodziennym przypadkiem 
zwrócił się dziennikarz PAP do 
lekarki. która przeprowadziła 
operacie - dr Barbary Ba:ra­
nowicz. 

- Czy tego rodzaju zabiegi 
znajdują szersze zastosowanie'? 

- W Polsce prze1>Towdzono 
Już ok. 30 takich oper.acj1 u o­
sób dorosłych. U dzieci sa to 
pierwsze zabiegi. Bowiem poza 
wymienionym chłopcem. wca.eś­
niej nieco podobna opera<:ja 
miała miejsce u 14-letin.iego 
Krzysia Z„ lctóry wa.żył 87 kl( 
przy 147 cm wzrostu. W ciągu 
4 tygodni. od zabiegu ubyło mu 
11 kg wagi. 

- Czy podobnego efektu nie 
można osiągnąć innymi meto­
dami - dietą, odc1Judzanlem 
itp.? 

- W tym wlaŚ!lJie tkwi sed­
no sprawy. W obu · wymienio­
nych przypadkach żądne ze sto­
sowanych metod 11iie Pl'IZyuU06ły 

Zabieg chil iczn 
o 

efektu. Obaj chłopcy wskutek 
cuvr..,oliweJ v,y1c..,c" prze.:: wiele 
lat pozostawali pod specjalną 
opieką lekarską. K!lkakrotrue 
przebywa.li n.a kuracji w sz.pi­
ta.iu, wszystko bez rezult.a.tu. 
Procesu chombliwej otyłości 
n.ie ud.alo się zahamować. U 
dzieci tyl:b występuje nieustan­
ne uczuaie gtodli wiążące się z 
niebvwatvm · apetytem. Wyni­
kiem tego jest monstrualna o­
tyłość odbijająca się na stan.ie 
ich zdrowia. Dochodzi do tego 
złe samopoczucie psychiczne; 
dz.Jeoi te są przedmiotem żar­
tów i kpin ze strony kolegow. 

Jak już wspomn.ial.am, wszel­
kie próby leczenia dietą, Srod­
.k.ami f.a.nnakologicz.nyrni nilł 
pr.z.Ynosiły rezultatów. Dlatego 
też doc. Alim.a Blaim. endokry­
nolog, zajmująca się tymi 
chłopcamj od wielu lat. 2lwroci­
l.a się o pomoc chirurgiczną. 

- Na czym polegała sama o­
peracja, ozy była niebezpiecz­
na? 

- ------------„ 
- Jak każdy zabieg chirur­

giczny, również i ten kryje \V 
sobie ryZyko. Dlatego też leka­
rze odnoszą się do tego rodza­
ju przedsięwzięć w sposób nie­
zwykle oo.trożny, przedkladając 
nade wszystko metody lecz.end.a 
zachowawczego. 

ie trzeba szukać daleko. 
Wy.·iarczy we1sc do 

pierwszego lepszego tódz 
kiego zakl.adu orzemy· 

słowego, by przekonac się w 
czym rzecz cala. Wystarczy po.. 
patrzeć na gus.towne. stylonowe 
fartuszki ponczoszniczek, na po 
strzępione kretonowe fartuchy 
tka~k. na wyszmeloowane dre 
lichy metalowcow. A już z;u· 
pełnym gwoździem programu 
będą biale ongiś. dziś szaro­
buro-zakrwawione fartuchy pra· 
cowników transportu w przemy­
śle mięsnym. 

Odzież robocza od wielu lat sta· 
nowi zagadnienie samo w sobie. 
Musi, a racze.i powinna spelniać 
tak wiele rozmaitych wymogów, w 
za.leżności od gałęzi produkc,ji, dla 
której .icst przeznaczona. że spo· 
dziewać by się można., iż skupia na 
sobie uwagę wielu dziesiątków spe· 
cjalistów, technologów, jest przed­
miotem badań naukowców. nie mó­
wiąc już o całej branży wytwór-

nych z udziałem ela.ny. Posta.wiliś­
my jednak określone wymagania 
co do Soamej konstrukcji ~kamin:v. 
Chodziło o to. by od sPOdu. to zna 
c:zy od ciała była bawetna. a od 
strony zewnętrznej, narażonej na 
szybsze zużywanie - trwalsza ela­
na. I taka konstrukcję udało sie 
uzyskał. 
Oglądamy więc zgrabne fartu· 

chy typu sukienkowego, w kilku 
różnych wersjach, proste fartuchy 
z naszytymi dodatkowo wzmocnie­
niami lub fartuchy krzyżaki. 
Wszystko proste. w tadnyeh. paste­
lowych kolorach. dające oo najmniej 
kilka możliwości kompletmvania 
wygodnego ubioru do pracy. Co 

• 
I I 

- N as.z zakład prowadzi prace 
nad ubiorami. których brak dawał 
się dotąd odczuć dotkliwie. Potrzeb 
na jest odzież pylochronna dla 
przemysłu ceramicr.nego i sz;klar­
skiego. Tu także mamy już n<l'We 
tkaniny z elaną, Od przyszłego ro­
ku podejmujemy prace nad wła­
ściwą odzieża dla pracowników bu­
downictwa. ponadto nad odzieża 
dla przemysłów włókien szklanych 
i azbestowego, chroniącą przed py· 
tern. Nawiązaliśmy współpracę z 
przemysłem wełnianym, celem opra 
oowan ia nowej konstrukcji tkanin 
kwa.soodporn.Ych. Osobny szeroki za 
kres prac obejmuje odzież jednora­
zowego użytku z wlókni,n. Tu mo-

cy;' materiał, który jel<t O:>iągal·ny. 
Zjawiskiem powszechnym iest tak­
że niechęć producentów owych no­
wych tkanin do POdejmow=ia pro 
dukcji. Wychod;>:ąc z produkcji bie­
żącej. posyła się wspomnianemu 
już wytwórcy odzieży roboczej, ma 
teriał zbliżony, a będący obe<:n.ie 
„na tapecie" Efekty tej dowolno­
ści w produkcji i realizacj.i pro­
jektów nle daią na siebie długo 
czekać. 

W rezullaeie więc nikt nie lubi 
odzieży roboczej. Najbardziej zaś 
nie lubią jej oi, którym wypada 
później nosić mies'ią-0ami szmai"Y, 
które Po czterech tygodniach za-

- odzież robocza! • an 
czej. I tu pierwsze rozc:r.arowanie. jednak można powiedzieć o ich I żliwości za&tosowania 5<ą bardw du I czynają rozpadać się miejscami 
Zainteresowanie, które W'lbudza, trwalości j przydatności? że. z przodu i z tylu. 
nie u konsumenta oczywiście. wyda . - Przebad~iśmy około 2 tys. ta- Ni.e będ~ie wlęe p~sa.dy~ . gdy Całą tę niełatwą sprawę kompli-
je się daleko nieprnporcjonalne do kich tartuchow w .. ktlku_nastu za- p1nvie.my, z~ w zakl'eslC <>:dz1ezy ~o kuje jes.zcze dodatkowo system zao 
skali tego problemu. kładach-. Pr:;ekazalis~y !e ~? „Mar b~zeJ zrobrnno w ost:i-tm~ c~1e patrzeni·a. Przemy&l lekkJ od pew-

Projektowaniem odzieży robocoej chlewslnego . „Warynskiego . „Are wiele! a_ wszystko zda.Je s_1ę wska- nego czasu zaopatru;e w odzież ro­
zaimuje sie Zaklad Odzieży 'lawo· łanu". „Zenitu'', .,Skogaru", do Ży zywac, ze. P?S~ęp ten będzie t!wały. boczą „Technozbyt", a Centrala Ma 
dowej Centralnego Laboratorium rardowa i Częstochowy. Opinie są Przypommec Jednak trzeba. ze ba- terialów Budowlanych _ budownic 
Odzieżownictwa. 1 zakłao ten ma jednoz.nacz,nie pozytywne. Tkanin.a wwałiśm.y dotąd ~a P.rojckt~ch. two. Tylko tacy potentaci, jak No­
dwóch panów. Odzież robocza za- ta dobrze spełma wymagania hi- Skoro wiec są P!OJekty 1 tka1.11nr, wa Huta, rrzy wie~kie stoczmie zao­
twierdza CLO. natomiast odzież o· ~ieniczne, tzn. 1est przewiewna. Łat dlaczego. w tkalniach nadal !'roh.'Ją patrują s.:e bez.pośrednio. Wszystkie 
chronna _ Centralny lns.tvtut Q. wa w kon.serwacji, a co do trwa- . wystrzęp1oni; kretony, a gdzie m- zakłady muszą składać swoje za­
chrony Pracy. Oczywiśc-ie. to do- !ości. to dwukrotnle prze~·yższa do- dzie:i .nie-hi_g1ei:iiczne stylony? Tu mówienia poprzez wojewód2lkie 
brze, bowiem miedzy odzt.eza ro- tychczas sW.SOwane tkanmy. własn1e tezy !stota problem'!: Są przedsiębiors.twa handlu odzieżą. w 
boczą, a ochronną różni.ca jest za~ Dobrze. a więc pierwszy krok t>rojekty, a me ma produkcJl. Sy· praktyce dzięki temu systemowi 
sad.nicza. Nas jednak mtera.<0wac zostal w tei dziedzinie zrobiony tuacja jest paradoksalna, a raczej niemożli~e jest niemal skoordyno­
będzie dziś odzież robocza Ta: .z Bawełna jednak nie zaspokoi Po- stała się taka o~ chwili, gdy r.esort wanie zapotrzebowania z poo.iada· 
którą spotykamy się na co dzien. trzeb... przemys!~ lek!Oego wycofa.I się z nymi zapasami. czy też bieżącymi 
na karoym kroku. Wiemy. jak wy· - Dla innych przemysłów stosu- produkcJ1 odi:1eży _r~boczeJ. Par~- zamówieniami. Tym bardziej, że 
glądała on.a do tej pory. wie;my jak jemy drelichy. I tu przyjęliśmy doksalna, gdyz wlasme tutaj, gdZ!e jak się już rzekło, nikt nie jest w 
prezentuje sie i dziś. Różnice są podobny tryb postępowania. W e- w _grę w~h~d~ ~a.pra.wde wlel!t1.e stanie przewidzieć co w rezultacie 
min imalne. W czym wiec leży pro- fekcie dysponujemy d2iś drelicha- serie~ gdzie 1st~teJ~ op-omne mozh- <>trzyma, aini „Techinozbyt" od pro­
blem? mi o nowej konstrukcji, z wyż- ~?śc1 meeh:i:mzacJl 1 aut~ma.tyza- ducen.tów. ani już konkretni od-

Klerownik zakładu inż. Jadwiga szym udziałem elany. Możemy więc CJt produkCJl, przemysł kluczowy biorcy od „Technozbytu". Bierze 
Demus, prez.entuje nam ootatnie projektować ubiory, zwłaszcza dla rezygnuje. si~ wiec to, co joot akurat pod rę­
wzory. Zmiany w k.roiu czy kon· mężczyzn, dla nadzoru w różnych Produkcją odzieży roboczej zaj- ką. Efekty zaś tego stanu rzeczy 
strukcii nie są wielkie. Ważne jest przemysłach, a co szczegól,nie wa- muje sie obecnie Zrzeszenie Pro- są właśnie ta1kie, iakie obserwować 
jednak z czego będą obecnie szyte. żne. dla handlu i usług. Mamy już ducentów Odzieży Roboczej. Jest możemy na dowolnym oddziale pro-

- Dla przemysłu lekkiego dyspo także tkaniny o znacznie zwiększo- tych producentów w S1Umie 70 i dukcyjnym dowo1nego zakładu. 
nowaliśmy do tei pory jedynie nej odporności na śt:ieranie. co ma w większości są to spółdzielcy. Za· 
eienkimi kretonami. ni<ozczącymi się ogromne znacznie w transporcie i kłady te roi.rzucone są we wszy. 
w piorunującym tempie. albo też budownictwie. Tu także przepro- stkich stronach kraju. I dzięki te­
dreliC'hami. które z kolei. nawet wadze.no już badania praktyczne mu dochodzi do :i:jawisk bardro 
najlżejsze. były bardz.o mało prze· przydatności nowej odzieży. prostych. Jeśli dostawa tkaf!ln prze 
wiewne. Wystąpiliśmy więc do Cen Skoro wiec jesteśmy ciągle przy widzi.a:nyoh do ~~i:ww!l-rua ~on­
tr;alnego Laboratorium Przemys.lu projektowaniu, dowied'zmy się tak- kretnego za.mów1ema me dociera 
Bawełnianego z propozycją opra- że czego moima oczekiwać w przy- na miejsce w czasie, bierze sie po 
cowania zestawu tkanin bawelnia- sztości? p~ pierwszy lepszy „podchodz.ą 

Aby obraz sytuacji był możliwie 
kompletny. dodać trzeba jeszicze ka 
talog. W CLO zapowiedziano mi, 
że pod koniec br. rozpocznie się 
opracowywanie nowego k.aU!;logu o­
dzieży roboczej. Ten którym ope­
ruje $ię obecnie, pochod1li z roku 
1973. Ponieważ zaś jego ~or.zen.ie 

WystaTCzy popatrzeć na wyszmel­
cowane d-relichy ... 

trwalo dwa lata, w rezultacie przed 
sta·wia on wzory pochodzące z roku 
1971. „Technozbyt" wydał v.ipraw­
dzie swój własny informator uzu­
pełniający, ten przestarzały kata­
log, ale naiwet to u"Zupeillien.ie nie 
w pelni przystaje do tego, czym 
projektanci dysponują iuż w tej 
chwili. W sumie więc, cala ta 
katalogowa „zabaiwa" tTWa 7.decy­
dowanie .z;byt długo. 

I 
łeraz mamy Jui mniej 
więcej rzeczywisty obraz 
sytuacji, jaka panuje w nie 
wątpliwie ważnej dziedzinie 

odzieży roboczej. Wiemy już, dla· 
czego nikt odzieży roboczej nie lu­
bi. Chyba jednak czas najwyższy 
zająć się tą sprawą nieco rzetel­
niej. Skoro bowiem po wielu la­
tach braku zainteresowania do­
czekali się projektanci specjalnie 
przygotowanych wzorów tkanin 
przezna-0ronych do pracy w różnych 
warunkach i w różnych pnemy· 
słaeh, szkoda by było, aby tę po­
tężną pracę zmarnować. Tym bar-
1lziej, że inwestując w przemysł , 
inwestujemy także w człowieka. No 
wooresna produkcja m u s I odby­
wać się t.a.kże w nowoczesnych 
wanmka.ch. 

LESZEK RUDNICKI 

Sama opera.oja polega na wy­
łączeni u z procesu fizjologicz­
nego zna.cz.nej części jelita cien­
kiego. U dzieci w wieku 13-15 
Lat dlugosć jelita cienkiego wy­
nosi ok. 3,5 metra. W wyniku 
operacji zostawiono 45 am te­
go jelita. 

Je.st bo bardw ria.dyk.ai1ny &p0-
6Ób ~tępowarnia, przynoszący 
niemalże' natychmiastowe efek­
ty. Sądzimy, że w ciągu 2 la<t, 
6topniowo z.mniejsz.a.jąc wagę, 
chtopcy ooiagną normaJiny wy­
gląd. 

J ooz.cze raz prtaglllę podk!reślić.. 
Iż zabi~i tego rodzaju znajdu­
ją mstosowaniie jedy:n.ie w wy­
Jątk:owycb, sporadycznych przy­
padkach chorobliwej otyłości 
przekraczającej 2 - 3-krobn:ie 
ru>rmailną wagę. Wtedy tylko, 
gdy inne próby leczenia otyło­
ści ni.e przynos:zą rezultatu. Po­
nadto musi istnieć pewność, że 
nie wchodzą tutaj w grę zabu­
rzenia natury hormonalnej. 
Wreszcie jeszcze jeden element 
odgrywa tutaj dużą role; ist­
!11ienie schorzeń, które otyłość 
POgłebia. 

\V przypadkach naszych pa­
cjentów miały mieji>ce te wsa.y­
&tfoie okoliczności, oo też skło­
n.ilo n.as do podjęcia operac.?i, 
jaiko rozwiąza.n.ia ostateowego. 

Jest jeszcze jeden czynnik, 
który powstrzymuje lekarzy od 
tego rodzaju zabiegów u dzieci, 
a mianowicie nieznajomość od­
ległych skutków operacji. Tru­
dno prrzewidzlieć, jak.a będ7lie 
póź.n.iejsza reakcja or~zmu 
n.a przeprowadzony zabieiz c:h.i­
rurgiczmy. Młody orgainirz.rn ma 
duże możliwości ada.ptacyjne. 
tirudno wiec przewiwieć. r::z.y 
P<>ZOStawiona, krótka część je­
lit.a oiookllego n.ie :llWiększy 
sw()lioh funkcji. Wszystko to 
czyni lekarzy niezwykle ootrm­
nymi przy podejmow8lll.iu dec:v­
zji te~o typu operącji. Uw.a7'8-
my. iż mogą one mieć miejsce 
w szczególnych. wyjąt.kowycil 
tylloo przypadkach. 

D. DRACHAi. 
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Chodząc po 

Jerzy 

Szelewicki 
SpojT:zenie na Plac Zgody od strony Sek­

wany. W ce-ntrum słynny obelisk, w głębi 
po lewej notel „CTillon". 

tak prędk,o nie dogadamy. Spuścil 
na 30 i obireal. że do figurki do­
łoży pierścionek. - Wypchaj się! 
- mruknąłem do siebie patrząc na 
tę ohydną tandetę. Po minie po­
znał, że mnie nie przejdzie. Zaczął 
tańczyć dookoła mnie. skubać za 
guzik. w końcu dołoży! drugi pier-
5cionek. Potem było już 15 z mojej 
strony i 25 z jego - i stało się 
jasne, że spotkamy się na wyso­
kości 20. 

Tydzień ternu, opro­
wadzając Państwa po 
Luwrze, napisałem tak 
sobie, en passant: „ktoś 
powiedział, że Wenus z 
Milo myśli .. .'' Przeczyta· 
łem to potem w druku, 
zacząłem szperać w za­
kamarkach pamięci 

kilka dni nie dawało mi 
to spokoju. Gdy przy­
szło olśnienie, zrobiło mi 
się słabo. Ładny mi ktoś! 
Żeromski I 

Cytuję kagment „LudZi bez­
domnych". bo przecież warto że­
byśmy go sobie wspólnie przypom 
nieli: .,Schylone czoło (Wi;,nus -
przyp. j. sz.) .wynurzało się z 
mroltu i, 1akby dla obaczenia cze­
goś. brwi się zsunęły. Judvm przy 
glądal się nawzajem i wtedy do­
piero ujrzał małą, niewidoczną 
fałde między brwiami. która spra­
wia, te ta głowa. że ta bryła ka-

. mienna w istocie - myśli. Z prze­
nikliwą sltą spoiiląda w mrok do­
kota leżący i rozdziera go jasny­
mi oczyma". 

Powtarzam dziś te słowa za u­
kochanym pisarzem moich lat 
szczenięcych i trochę się rumienię. 
Widocznie już nie ta pamięć. Ale 
wtedy. sl-Ojąc przed sławnym po­
sągiem, naprawdę i ;a odniosłem 
wrażenie Judyma. A tera.z, opisu­
jąc twarz helleńskiej piękności 
która nie zestarzała się przez prze­
szło dwa tysiące I.at. próbuję ura­
tować i własną ... 
Wyszliśmy z Luwru ledwo po­

włócząc nogami, w głowach ldę­
bily się wrażenia, barwy. nastro­
je. Pierwsza myśl: iakoś oozbierać 
się z tym wszystkim, uporządko­
wać. utrwalić, a z.a parę dni 
przyjść tu znowu. Bo cudów nie 
ma. - podobnie jak nie ma Bel­
fegora, który kiedyś co tydzień 
straszył nas w telewizji - tego 
zbioru nie da się obejrzeć od ra­
zu. w ciągu jednego dnia. A naj­
lepiej jeśli go się ogląda z przy­
gotowaniem, że nie wspomnę już 
o s?.:kicmvniku, z którym wybiera 
się tu wielu turystów. I 

Lipcowe sło11ce stoi jeszcze wy- ' 
soko. Idziemy na okrągły skwe- I 
rek otoczony z trz~h stron pod­
kową muzewn. bez skrępowania 
rozkładamy się na trawie, bo robi 
tak kaidy kto ma na to ochotę. 
a przyiemnie jest lwntemplować j 
świeże doznania w µozycji hory­
zontalnej. Nikt nam nie broni tej 
swobody: obok młody tata - An-1 
glik baraszkuje z dwoma pędra­
kami a mama przewija najmłod­
sze.go - jeszcze niemowlę - h ip­
pie z brodą patriarchy wypluwa 
wlaśnie przeżute źdźbło. sięga oo 
litrową butle piwa. µociąga z niej 
zdrowo. a potem µodaje następ­
nym - Jest ich pięcioro czy sze§­
cioro. Ltbrani niedbale. milczacy: 
leżą i patrzą w niebo kilku 
pndrostków ugania się u piłka i 
nikomu t>0 nie przeszkadza gdy 
któryś kopnie ;ą tam. gdzie nie 
powinien. Kllku innych chłopców 
obejmuje kamiennego Kaina z sy­
nami - dość mają bie!?ania w ta­
ki upal, uistygli prz:vtuleni do 
chłodnych oosagów. stroią miny. 
- Popatrz - mówię do żony -
niedobremu bratu AblA oowiek­
szyła się rodzina. 

Od placu Karuzeli. gdzie mały 
l,uk Trlumfalnv jest iakby czwar­
tym. acz nlepelnvm bokiem bu­
dowli Luwru. nadiechał samochód 
.z p01icia. Odruchowo oomv~lalem 
o mandacie za wygniatanie traw­
ki. Tylko ia! Wóz powol i lchot' 
ni-e triumfalnie) zatoczvl łuk 
wzdłuż dziedzińca i odjeo<"hal Do­
piero wtedy dostrze!!lem dwóch 
czarnych przekupniów wychodzą­
cych z krzaków. rzdzie skryli sie 
przed wł<ldzą. 'laraz potem znowu 
poszli ood pawilon Richelieu żeby 
tam rozłożyć ~woje skarby. 

Teraz skończę iuż z ta trawą. 
Otót. ~dzie tylko iest - jest dla 
ludzi. ponieważ iest p0 to właś­
nie. I nikt nie widzi w t)'1n dra-

matu, że komuś innemu zechciało 
sit: na nlej chwilę odpocząć. Zu­
petn.ie oczywiste, że nikomu nie 
przychodzi do głowy rozmyśLnie 
deptać starannie uti·zymanych traw 
nlków Pól Marsowych między 
wieżą Eiffla a Szkolą Wojskową, 
Ogrodu Luksemburskiego ani 
Plantów obok Muzeum Historii 
Naturalnej, bo pełno tam Ławek i 
metalowych krzesełek. 
Obserwowaliśmy kiedyś dwie 

T<JJkoż i było. Zabrałem czarną 
lalę, rozstaliśmy się .iak bracia. 
wycz.ułem jednak. że tamten jesz­
cze by sobie pohandlował. Ró:ime 
temperamenty: ja bylem mok.ry. a 
ża.na już od kwadrans.a oglądała 
fatałaszki w Galeries Lafayette. 

Na bu1wairze M<llntma:rtre za:py­
talem później o cenę takiej samej 
figurki u innego przekupnia. Ten 
wypalH od ra.ZJu: - 40. - A ligę! 
Triumfalnie wyjąłem moją z<lobycz 
i powiedziałem, że kupilem ją za 
dziesięć. Niech mu będzie łyso. 
Faktycznie, opuscil ręce ... 

Ale, ale - miało być o popołu­
dniu tury.stów w ogrodzie. No, więc 
chodżmyż wreszcie do Tu'Jeries! 

młode Szwedki, myjące nogi pod 
fontanną na środku skweru Jana 
XXIll na tyłach Notre Dame. Plu­
skały się. biegały po trawniku, ro­
biły sobie zdjęcia na tle zaplecr.a 
katedry, które nawiasem -
wydaje mi się daleko piękniejsze 
niż iej fronton - trwało to iakiś 
cz.as. ale nikomu nie przyszło na 
myśl. by im zwrócić uwagę, na- Dźwigamy się z tego skwe!'ku 
wet ogrodnikowi usiłującemu z ni- przed Luwrem, id:?:iemy ku LukO'Wi 
mi poflirtować, co by mu się pe- Tnumfalnemu z placu Karuzeli., a 
wnie udało 11;dyby nie bariera ;ę- ::,.tąd mamy już cudowny widok na 
zykowa. królewski ogród, przez szeroką ale-

Dzlewczyny włożyły już trepy i ję spoglądamy na obelL'>k na Placu 
brały się do poprawiania fryzur, Zgody, dalej prooto jak str.zeli! 
gdy nadeszła jakaś zasusZ()(!la ciot- wstęga Pól Elizejskich i wreszcie 
ka. Jej expo;se nie moglo być ów potężny, nawet z per.s.pektywy 
miłe - z pewnego oddalenia wi- trzech k.ilomelrów, Luk Triumialny 
dać bylo jak gestykuluje - dziew I1;3. Placu Gwiazdy. Jesteśmy na 
czyny jednak wcale się tym nie gmwnej o i Paryża 
przeięly. Stara dewotka nerwowo Tuileries - ulubiona promenada 
chodz'.la potem o~ law.ki , do l:awk1, I paryżan. Tu zad.a.ie się szyku w 
szukaiąc spr.zym1erzencow - me naj11owszych kreacjach Diora lub 
znalazła! . . . . Carxlina, tu u.mawiają się z.akocha-

Co do przekupn10w (Panstwo me ni, tu - zwyczajn.1e - przychod.z;i 
sądz~. że trochę .za wi~Je tych dy- się odpocząć, jak choćby te trzy 
gres11 ? ... ) opowiem 1eszcze lak stal'.s.ze panie, które przyiniosly so­
targowalem hebanową dZiewczynę bie melalowe krzesełka, usiadły w 
z dzidą. Og!ądatem akurat na bul- cieniu pod statuą ApoLllna i slu­
warze Haussmanna fotosy jakiegoś chają sączącego się z gto5ników 
zwariowaneiio filmu z Belmondo. koncerbu skr-zypcowego Haydna. 
~dy żona POdeszla do_ czar;ii;go To z brzegu; dalej _ 2lupetna 
1ak . heban . Senei::alczyka. ktory zmiana nastroi u. Kręcą sie karwze­
:ozłozył SWÓJ towar i:a t:otuarze Je. dzieciaki pi,s.zczą ze szczęścia 
1 tylko. czekał na ta!n.ch 1ak my. ujeżdżając drewniane lw!l!ie z 
Z_aiiadniętv .o . cen_e k:toregoś d;o.- ogromnymi grzywami. wokoło nio­
b1a~ - iuz. m_iał nas w .garsci. są się wesele walczyki na akordeo-
W1dząc co się s"Y!ęc1. oodb1eg!em nie. Dziewczyna z małego kramiku 

n.a rat_u~ek. Za pozno.!. żona. trzy_- namawia. żebyśmy kupili o!'zesiziki 
mała 1~ _sło_n1a z kosc1 slo~1oweJ, prażące s.ię w kot.le. częstuje nas 
d9 omaw1e~1a pozostał~ 1eszc.ze nugatam'.. Zaglądamy do res.taura­
tylko kwestia ostatecznei cenv. - cji. która WYg"lada. jak duża swietli 
O~dai mu tei:;o słonia - ??wie- ca fabryC?~--ia: na podium ol'kies.tria 
działem -:- bo ten faC'et Puści nas w lud:>wych strojach. dowodz.ona 
z ~rbami. - Ten facet oost.aw1l przez babę grubą, jak piec. Oto 
sł<;>nia. na. dywaniku. .a~e błyska- heroina w zapas.ce i buflastej bluz­
w1cznie sięgnął po mmeiszego. Po ce żwawo wychodzi na środek 
tem po jeszcze mniejszego i iesz- przytupuje, dmucha w trabę, po.'. 
cz~ -:- aż do . całkiem małego tern trąbę o<ls.tawia i jodluje, jak 
Miał ie w s1edm1~ rozmi;;tr~ch . ale prawdziwy Tyrolczyk. Zespól oka­
my - do stu ty_s1ęcy dz:kich zwie zu1e się. przybył z Bawarii. żeby 
r~ąt! - ~cale me chc1ehśmy sio- zareklam01Wać swoje piwo. Pro­
ma. Gdysmy mu to wreszcie> za- dukcie wokalne są nieco odpus.to­
k.omunikowali. 1.aczal orzed nami we-j próby. za to piwo - przednie. 
rnzldqdać oortfele z weżowe <kó- i'.r111'li>ni m11"'!"~ciR wra'lE»\ spra-

Paryż jest bardzo staTy, ale są w nim tez mie3sca zupełnie no­
we, niemal. pachnące jeszcze cementem i świeżą farbą. Oto okolica 
jednego z najnowocześniejszych. dworców - Montp'.lrnasse. 

Zdjęcia: (j. s:z.) 

ry. Osobi ście . gustuję w port!e- gnieni chwili spokoju, usiedliśmy 
lach z cielęcej skóry. bo m'. przy w koi'1cu nad sadzawką, w kitórej 
pominają kot.le! z kostką, W1ęc u- chodzą kairpie jak prosięta. C1cho 
siłowałem POd~iekować. Nic z te- było pr7.ez kwadrans. potem n.a 
~o - wtożyl mi do ręki dziew- drewniany pomost. na -środku, we­
czyne z dzida! - Tle? - spytałem szli objuczeni instrumentaimi mlo­
chvtrze. myśl ąc że on oowie ile, dzi ludzie na w"Ysokich obcas.ach. 
ia POWiem. że to za drogo i po- rozstawili akcesoria. podlączyli siłę 
że11;11amy się. On byt iednak bar- i zaczę"Li tak okmpnie pitolić. że 
dziei przebiegły. spytał ile dam. - czym prędzej daliśmy drapaka. 
Pięć franków - rzekłem żeby go Concorde, Champs Elysee.'>t, Arc 
zbić z oantałyku. O naiwności! de Triomphe, nad którym słońce 
Teraz dopiero pogrążyłem się na zawisło, jak czerwony ba.Jonik ... 
dobre. tamten bowiem wcale się Idziemy, jak u~zeczeni. Iltlż tJo lait 
nie zdziwił. o-otraktowal mnie jak temu. czytając Rernarquea. mlłil"zy­
orawd:r.iwego kupca i z punktu to się, jak by to było pięknie bł1-
nrze1~1 inicjatywę. kać się bez celu po Pol.ach Elizecj-

- Trzydzieści pięć! - Zaśmi.a- skich i czasem wstąpić gdzieś do 
łem się n!e..<;.-i;czerze i zaµroponowa- j kafej.ki na lampkę calvadooa ... 
Iem dziesięć, pewny że jeszcze eię Dziś jest to w zasięgu ręki. 

ł DZIENNIK POPULARNY nr 179 (8177) 

ardzo .z.mienił się Pekm oCI 

B czasów tzw. „rewolucji kul­
turalnej". Czynne są już 
wielkie ;klepy i domy ..to-

warowe, na targach tętni norma.l­
ny ruch, wz.nowiono lekcje w 
szlwlach i zajęcia w niektych wyż 
szych uczelniach. Niemal regular­
nie pracują teatry i kina, w któ­
rych oczywiście można oglądać tyl 
ko rzeczy łaskawie zaakceptowane 
przez wszechwładną małżonkę 
Mao. panią Cziang Czi.ng. 

Na ulicach Pekinu widać więcej 
samochodów (przede wszystkim ja 
pońskie ciężarówki „Toyota" i no­
we chińskie samochody osobowe 
przypominające bardzo „Mercede­
sy"), natomiast ryksze prawie zu­
ped'mie zniknęły z centrum miasta. 
Pekińczycy zdają się bardziej ko­

lorowo ubierać mż dotychczas, cho 
ci.aż dalej de>minują uniformy woj­
skowego kroju. Z klap mieszkań­
ców stolicy Chin zniknęly tak 
powszechnie noszone kiedyś znacz­
ki z podobizną „ w;elkiego prze­
wod:nicz;;icego''. 

Mówi się tu. że Chinki tym od­
ważniej zmieniły obowiązujący 
mundur na sukienki, od chwili, 
kiedy Cziang Czing pojawila się 
oubliczme w czarnej atłasowej 
sukni. .. 

Wszystko to ogromnie kontrastu­
je z obrazem sterroryzowanej 
przez hunwejbinów pekińskie.i uli­
cy sprzed dwóch-trzech lat. 

A jednak najbardziej rzucają się 
tu w oczy ogromne masy wojsko­
wych. Pekin dzięki nim spraWia 
wrażenie obozu wojskowego. 
Dniem i nocą ulice przemierzają 
zmotoryzowane i piesze patrole 
wojsk-Owe. W całym mieście, na 
każdym kroku. jakby celowo de­
me>nstrowane. widać ślady działal­
ności wojsk.a, koszary i wybudo­
wane lub budowane podziemne 
obiekty. 

W µolowie zeszłego roku w Pe­
ki'Ilie i Szaing!uiju z rozkazu Wan 
Hunwena powołano dywizje „po­
spolitego ruszenia" podległe ko­
mitetom rewolucyjnym. Dywizje te 
wykorzystywane są przez ekstre­
mistyczne skrzydło w· kierowni­
ctwie chińskim w ostrych rozgryw 

.kach o władzę. Wed!ug chińskich 
da!llych w pełnej i<owwości mobi­
!i7.acyjnej znajduje się oonad 20 
milionów cztonków „pospolitego 
rus-zeni.a". 

SpacPr po Pekinie przekonuje, 
że h:.is-lo rzucone przez lVI.ao Tse­
tunga: ,.kopać gtębokie schrony, 
gromadzić żywność" wprowadzane 
ie~t w życie. Buduje się więc cią­
gle schrony przeciwbombm.ve. roz-

budowu.1e podziemną tmmum1rnc1ę. 
lokuje pod z1emi;i fabryki. sklepy 
i szkoły. Na głębokości od 8 do 
20 metrów powstato na dobra spra 
wę nowe miasto, którego central­
ną arteria jest metro wvbud<J\Vane 
w !CJ69 1·oku. Z linią metra <któ­
re notabene nie spełnia swoich 
transport-Owych funl,cji) i licznv­
mi tunelami polączo.ne są wszyst­
kie waroiejsze gmachy partvine i 
państwowe oraz większe osiedla 
mieszkaniowe. 
Największe roboty podziemne 

prowadzone są w pobliżu rezyden­
cji Mao Tse-tunga, w dzielnicy 
rządowej. 

Inną ciekawostka pekińskiej uli­
cy są wielkie składy materiałów 
budowlanych. obok których można 
robac.i;yć napiSJ' - .. Na wypadek 
\V-Oiny•t~ .„ . 4H 

T ematyka wojsk<YWa i wojen­
na dominuje również 
wszechwładnie w teatrach, 
kinach i nawet w cyrkach. 

W trakcie jednego z cyrkowych 
spekt.akli, na który zaproszono dy­
plomatów akredytowanych w Pe­
ki,nie. zaprezentowano na,;tę;mjącą 
scenkę. Dwa] znani artyści zapre-
zentowawszy znakomite zresztą. 
tradycyjne „numery", na koniec 
wyrecytowali: . ,Powinniśmy odpo­
wiedzieć na apel przewodniczące­
go Mao. by przygotować się do 
wojny. do zbrojnego najazdu na 
nas". Po tym credo zaczęli naśla­
dować krok piechoty, strzały ka­
rabinów maszynowych, lot bojo­
wych samolotów. wy.buchy bomb, 
a na zakończenie sp~ktaklu widzo­
wie mogli obejrzeć pozorow;my 
wybuch jądrowy ... pod kopulą cyr­
ku. 

• 

W propagandzie WOJenne1 wyko­
rzystuje sit: wszelkie środki. I tak: 
np. telewizja pekińska uczy jak 
,(rzelać do samolotów. walczyć z 
czolgam1, organlz-0wać zasadzki. U 
wielu obserwatorów zdziwienie wy 
wol.ala audycja telewizyjna. w któ­
rej pokazano atak żołnierzy na 
lyżwach. Przecież w większości re 
jonów Chin śnieg i lód należą do 
rzadkości .. . 

Wszvstko l-0 zmierz.a w konsek­
wencji do rozpętania w kraju hi­
sterii wojennej, przekonania spe­
łeczeństwa o nieuchronności woj­
ny. Cała gospodarka chińska 2.0r­
ganizowa.na z.ostała na zasadach 
wojskowych. a każda rodzina musi 
mieć tygodniowy zapas żywności 
i wody. które sprawdM.ją specjal­
ne ekip.V dzielnicowych komitetó-w 
rewolucyjnych. 

S tokroć bardziej jednak nie­
znośne są we współczesnych 
Chinach zasady społeC7Jne­
go ws.pó!życi.a. Mieszkańcy 

mia>t i wsi wrganizowani są w 
niedużych grupach, zwanych .. są­
siedzką pomocą" i znanych już w 
Chinach w Ul wieku p.n.e. Człon­
kowie takiej grupy muszą informo­
wać pozostałych o swoich my­
ślach. planach i postępkach. Pono­
szą również zbiorową odpowiedział 
nooć w przypadku jeśli któryś z 
cztonków grupy popełni przestęp­
stwo. a grupa nie doniesie o tym 
wtadwm. Ra.z w tygodniu ojciec 
rodziny musi poinformować komi­
tet rewolucyjny o przebiegu szko­
lenia ideologicznego w tej .,naj­
mniejszej komór.ce społecznej:', 
czyli mówiąc po prostu ·klada do­
nos na najbliższych. Podobne SP\'.a. 
wozda·nia skfodać muszą dzieci pi­
sząc o ,.walce klasowa.i w ramach 
rod.ziny i szkoły". 

Po to aby łatwiej moilna śle­
dzić każdego w domu, między 
poszczególnymi mieszkanią.mi z,ro-
biono &pecjalne przejścia bez 
drzwi. W takiej sytuacji ludzie 
pozbawieni zostali prywatnego ży­
cia. Każdy krok Chińczyka jest 
kontrolowany. Wiado.mo co ro-bi w 
domu. kto go odwiedza, z kim i 
o czym rozmawia, ćo je, czyta, slu 
cha w radiu. O wszyiS>tkirn wi~ 
miejscowy „komitet rewolucyjny". 
Jedyną ucieczką 0<l tego koszma­

ru jest ucieczka w samotność, 
zamknięc.ie s.ię w sobie i a,paiia. O 
tym, że naród chill.s!ti od czasu 
do czasu budzi się, przekonują la­
koniczne notaŁ'ri prasowe, dono­
szące o buntach robotników, tłu­
mionych Mesztą okrutnie !)rzez 
wojsko. 

<>prac. A. H. 
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Bundeswehra i polityka 
D elegat mąż zaufania 4 

kompa!l1ii 310 batalionu 
obrony przeciwlotniczej Bun 
deswehry, Wolfgang Ktitterr-, 

otrzymał na tydzień przed pój­
ściem do cywila 15 dni aresztu 
ścisłego za udział w wielkiej ma­
nifestacji · antyfaszystowskiej, od­
bytej we Frankfurcie w 30 rocz­
nicę zakończeni.a II wojny świa­
towej. Natychmiast po ogłoszeniu 
decyzji dowódcy batalionu Kotter 
z.nalazł się w celi. Inny żol!nierz 
bliźniaczej jednostki skazany 7..0Stał 
z.a to samo przestęp.stwo .,tylko'' 
na 250 marek grzywny. Nic rne 
pomogly w.vwody obrońcy slraza.ne­
go, że w tej samej manifestacji 
obok 50 tysięcy antyfaszystów u­
dział wzięło również 22 ;Wlnierzy 
w uniformach pod komendą ofice­
ra.· Nie wzięto również pod uwa­
gę jego - retorycznego chyba rtt­

c.zej - pytania, jak to jest mo­
żliwe skazywać. w oparciu o 
mairtwe paragrafy, za udział w .an­
tyfas:zysrowskie.i demonstracji... 
Obrońca Kottera nie znał inne­

go jeszcze przypadku (który zre­
sztą też by mu pewnie nie po­
mógt): oto dowódca okręgu woj­
skowego Monachium, generał 
Frodl. w kwielniu br. (co jednak 
ujawni-Ono dopiero teraz) wziął u­
dział w faszystowskiej demonstra­
cji organi7.acji neohitlerowskiej 
„Witikobund". gdzie nawet wygło­
si! referat po§więcony orqówieniu 
.. militarnej sytuacji Europy środ­
k<YWe.i i roli Bundeswehry". Herr 
General zaatakował w swoim wy­
stąpieniu m. in. ideę i realizację 
Konferencji Bezpieczeństwa i 
Współpracy w Europie. nazyw;i1ąc 
ją ,.snuperwersalem" .. . Innym i .·zy 
kladem dla obrońcy Ko[ tera ml "l­
by być również sam generalny in-

spektru- Bundeswehry, który - .iak 
pan1iętamy - wziął udział w „pa­
rad.zie zwycięstwa" hiszpańskich 
faszystów w Madrycie; zresztą i 
to także by Ktitterowi nic nie po­
mogło, jako że sam minister obro­
ny Leber uznał ten krok genera­
ła za 7lwykty „wypadek przy pra­
cy" ... 

Ale - świeżo sąd przysięgłych 
w Norymberdze ZJwolnił od winy 
i kary grafika nazwiskiem Karl­
HeLnz Hofmann, który w periody­
ku „Stahlhelm" wypowiedział się 
w ducbu faszystowskim. Sędzia 
prow.a.c!zący przewód uznał, że co 
prawda nie ulega wątpliwości. iż 
przekonania Hofmanna są faszy­
stowskie - trudno mu je jednak 
udowodnić. 

N 
ie wiadomo, c;z.y tak samo 
upiecze się sporej grupie 
130 uczestników neohitle­
rowskiej manifestacii we 

Frltzlar. zorganizowanej z „inicja­
tywy obywatelskiej" noszącej dum­
ną nazwę „Rzesza Niemiecka". M.a 
nifesiacja ta została zgłoszona 
zgodnie z przepisami policyjnymi 
- i ·dozwolona - jednakże mimo 
pogodnej relacji P-Olicyjn~·ch obser­
watorów. których zdaniem wszyst­
ko było w porządku. innego zda­
ni a byli zwykli obywatele okolicz­
ni. St\.vierdzili oni mianowicie. iż 
uczes tnic~' owej demonstracji mie­
li na sobie czarne i brunatne 
mundury, opaski ze swastyką i 
śpiewali hitlerowski hymn .,Hors t 
Wessel Lied" ... 

Przeciw takim demonstracjom 
nic nie rna znany skądinąd Franz 
Joseph Sbrauss. a w każdym ra­
zie nie protestuje przeciw nim i 
podobnym zgromadzeniom w swej 
nowej książce .,Niemcy - twoja 
przyszłość" (Deutschland-DeLne Zu-

kunft). Prot~stuj e on w niej nato­
miast przeciw przyz;naniu z fundu­
szu dyspozycyjnego bońskiego 
MSZ jeszcze w rządzie ,.wielkiej 
koalicji" zapomogi dla ofiary fa 
szystowskiego zamachu, mtodego 
działacza lewicowego, Rudi Dut­
schke. Jak wiadomo, Dutschke w 
wyniku z:amachu został cie:i'.ko ran 
ny, musiał opuścić Republikę Fe­
deralną i długi czas żył na koszt 
przyjaciół , był bowiem - a czę­
ściowo i .iest jeszcze - ca!kowi­
cie niezdo1ny do pracy. 

No i cal:kiem świeżo z urlOpU 
spędzanego w Norwegii przybyć 
musiał do Berlina Zachodlniego 5yn 
eks-kanclerza federalnego, dr Pe­
ter Brandt. by złożyć zeznania 
przed komisją uniwersytecką. Dr 
Brandt 1.amierza mianowicie od 
sierpnia objąć asystenturę na za­
chodnioberlińskie.i uczelni - cóż, 
k iedy ma nie najlep~zą przeszłość; 
nie najlepszą z punktu widzenia 
przepisów ustalonych przez prawi­
cowego soc_iłtldemokratę Neubaue­
ra. który pelni funkcję senatora 
do spraw wewnętr21nyc!l w tym 
mieście. Wszystk ie „grzechy młodo­
ści'' - jak udział w lewicowych 
demonst·racjach. wystąpienie w fil­
mie Grassa „Kot i m)'"sz", a na­
wet kara aresztu za lewicowe wy­
stąpienia - były przedmiotem tej 
rozprawy. Pt·orektor uznał jednak 
łaskawie. że dr Peter Brand od 
1971 roku „ wyraźnie się poprawił" 
i .. nie można mu n'c zarzucić" -
może więc objąć tunkcję asysten­
t.., . 

T ak ot>0 polityka wk.racza w 
na.idżiwniejszy soosób w 
rozmaite dżiedz.iny życia 
zachodnioniemieckiego i za-

chodnioberlińskiego, a werdyk·ty 
jakoś zawsze maj~ $kłonność do 
pobłażania w jednym. a surowośd 
w drugim k ieMIJ1ku . .Bo i pe~'llie: 
oo demonstracja fas.t.ystowS>ka, to 
nie antyfaszystowska ... 

OBSEl\W ATOJl 



„Gwarki" płyną za ocean 
(INFORMACJA WLASNA) 

Piotrkowska Fabryka Ma.«zyin Górnit'zych .. Pioma" w br .• Po raz 
pierws7.y zaprezentuje swoje urządzt>nia odbiorcom zz.a Atlantyku. W 
chwili obecnej w drodze do Brazylii i:naiduje się pięć ur-ządzeń taś­
mociągowo-Pl'.'Zenośnych typu •. Gwarf'k"'. Do koflca 1975 r. piotrkowski 
kombinat wvproduku.ie dla brazyliiskiC'h kopalń dalszych pięć podob­
nych ma'l:Zyn. Korzystna dla .,Piomy" transakcja z Brazylia opiewa 
na 2,3 mln zł dewizowych. Niemałe zainteresowanie ,.Gwar"kami" oraz 
innymi maszynami z Piotrkowa Tryb. wykazują także kopalnie z Ar­
gentyny oraz z Traku. 

Potężne taśmociągi z „Piomy" - o wadze 50-60 
z powodzeniem od lat w NRD, Jugosławii oraz wielu 
skich m. in. w t.eczyckich Zak.ladach Górniczych. 

ton - pracują 
kopalni.ach ool· 

<ZBK) 

Na koncert i wypoczynek 
Dużyrp powodzeniem cieszą &ię niedzielne wycieczki autoka­

rowe, orga.rtizowane przez łódzki .,Orbis". Dotychc7.as Ut'z.ądzo­
no ich 6. a każda miała komplet uczeslnikow . W na.ibli7sza. 
niedziel.; 17 s1erpn,ia i;aplan<.'Wano wyiaul na Lras~· Wolbłit'z -
Piotrk!'tw Tryb .. - Polichno - Toma;;znw Maz. - Spala. i<azie 
przewidziany ie.s.t wypoezvnek Obiad orzy~o1owano "" Toma­
szowie. \\'vjazd w niedziel~ o godz. 13.JO <,przP<i .. Grand-Hotelu". 

\\' niedziele. 31 bm .. !}OWtórzona ro<•tan1e wyr:e<.'z:kci na ulu­
bionej lra,:.!e do Żelazi>Wei Woli, p_dzie uczestnicy wysłuchają 
koncert u, a na:;.tępnie do Arkadii, N ieoo•owa i L<Ywicza. 
Już przyjmuje się zgto;;zenia. lkl 

WAŻNE TELEFONY 

lntormacja te1eronicz11a 
Strat Pożarna 88, 666-11, 
Pogotowie Ratunkowe 
lnformacja kole.iowa 655-55, 
lnformacja t>KS: 

Dworzec Centralny 
Dworzec l'ółnocny 

Pogotowie wodociągowe 
Pogotowie gazowe 
Pogotowił' Energetyczne 

Rejonu Północ 
Pogotowie Energetyczne 

03 
7~:;-;~ 

09 
284-60 

285•96 
H7-20 
83:H6 
39s-s:; 

334·31 

Rejonu Południe 334-21 
Pogotowie energetyczne dla 

odbiorców przemysłowycll 
609-32 i 245-72 

Poi:otowie Energet"yczne 
oświetlenia ulic 220-89 

Pogotowie ciepłownicze 253-11 
Centrala Informacyjna PKO HT-9ii 

TEATRY 

JARACZA - god2. 19.30 ,Tango"; 
16 I 17.8. godz. 19.30 ,Okapi" 

TEATR 7.13 - godz. 19.15 „Ciot-
ka Karola''; 16 t t7.8. godz. 
19.15 .. Trędowata" 
Pozostałe teatry nieczynne 

MUZEA 

SZTUK.I (UL Wię"ckowsklego U) 
godz. 11-18; 16.8. godz. 10-17; 
17.8 godz. 10-16 

HISTORJJ RUCHU REWOLU-
CY.JNEGO (ul . Gdańska 13) 
godz. 9-16; 16.8. nleezynne; 17.8. 
godz. 10-16 

CENTRALNE MUZEUM WŁO-
KIENNICTW A (Piotrkowska 282) 
nieczynne 

ARCHEOLOGlCZNE l ETNOGRA­
FICZNE (Plac Wolności 14) 
gociz. ll-18; 16.8. godz. U-17; 
l'l a. godz. 10-15 

EWOLUCJONIZMU IPark 
kiew!cza) czynne w godz. 
16.8. godz. I0-18; 17.8. 
10-14 

zon 

Slen-
10-18; 
a:odz. 

c2vnne od 9 do 19 (kasa do 18) 

KI N A 

BAŁTYK „Wielki Gatsb~"' 
USA, od lat IS, godz to 13, 
16 19; la I 17.8. jak wyże.1 

lWANOWO - „Katno - ostat­
nia misja" radz. b/o. godz. rn, 
12, 14, "Wielki Gatsbv" USA, 
od lat 15, godz. 16. 19; te.a. jak 
wyżej; 17.8. „Rlkl-Tikl-Tawl" 
godz. 10. 11, „Kamo - ostatnia 
misja" godz 12. 14, .Wielki 
Gatsby" godz. 18. rn 

LUTNIA - „Dzieje 
pol. od lat 18, godz. 
14 30. 17. 19.30; 16 I 
wyżej 

~rzechu'' 
9.30, 12. 

17.8 jak 

POLO"i.tA .,Dz:eje grzechu" 
poi. od !at 18 - godz. 9.30. 12. 
14.30. 17. 19.30 16.8 1 17.8 
.,Znikąd do nikąd" (A) poi. od 
lat I 5 - godz. 10. 12, 14. 16, 
18. 20. 

PRZEDWIOSNIE „Pojedynek 
na szosie" USA, od lat 15, godz 
10, 12 15, 14.30, 11, 19.30; l~ 
17.8. jak wyżej 

WISŁA - „Mściciel" USA, od 
lat 18. godz. 10, 12.15, 14.30. 17, 
19.30; 16 i 17 .8. jak wyżej 

WOL..VOSC - „Mściciel" USA 
od lat 18, godz. IO, 12.15, a.ao, 

17, 19.30, 16.8. i 17.8. „Gdyby 
Don Juan był kobietą" franc. 
od lat 18, godlz, 10, 12.15, 14.30, 
17, 19.30 

Wt.OKNIARZ - „Junga z !loty 
północnej" (Al radz. b/o, godz. 
10 „Ostatni wiosenny śnieg" 
wł. od lat 15, godz. 12.13, 14.30, 
17, 19.30; 16 J 11.8. jak wyżej 

ZACHĘ'.l'A - „ Wążżż:l:" ang. od 
lat 15, godz. 10, 12.15, 14.30, 17, 
19.30; 16 i 17.8. jak wyżej 

STYLOWY•LE'rNIE ,Szczury 
Paryża" franc. godz. 19.30 (ki­
no czynne tylko w dni pogodne) 
16 I 17.8. jak wyżej 

TATRY·LETNIE - .,Lady Caro­
line Lamb" ang. godz. 19.45 (ki­
no czynne tylko w dni po­
JJ:odne); 16 i 17.8. Jak wyżej 

SEANSE NOCNE NA SOBOTĘ 

POLONIA „Szczury Paryża" 
fr. godz. 22 

l\VANOWO - .,Lady Caroline 
Lamb" ang. god>:. 21.45 

WLOKiNlARZ - „Syn.owie szery. 
ta". gooz. 21.45 * -+ ,.. 

ŁDK - „40 karatów•• USA. od 
lat 15. godz. 15.15. 17.30, 19.45; 
16 I 17.8. jak wyżej 

STYLOWY - .,Bullitt" USA od 
lat 15. godz. 15.30. 17.45. „Znika­
jącv PUnkt" USA, od lat Ul, 
godz. 20; 16 t 17 8. Jak WY".u>) 

STUDIO - .,Alfredo, Alfredo' 
wł. od lat 18. godz. lT. 19.15 
16.8. jak wyżej; 17.8. ,Przvgo(ł 
w dżungli" (A) radz b/o g · 
15.15. ..Alfredo, Alfredo" Il 
17. 19.15 

GDYNIA - „Ucił'CZka orzez 
styntę" fr. od lat 15. itodz 
12.15. 14 .30. 17. 19.30: 16.8 
wyże.1; 17.8. „Za siódma b. 
godz. 9, „Ucieczk~ przez 
~tynlę" godz. 10, 12.15, 
17, 19.30 

TATRY - „Kapitan Korda 
czech. b/o, godz. 12. 13 45 
.,Francuski ł11cznlk" US 
lat 15. J{odz. 10. 17.lS. 19.3 
Jak wyżej; 17.8. „Teatr 
rząt" godz. 10. 11, 12. 13 . 
.. Wódz Indian - Tecu 
NRD. b/o. JJ:Odz. M. 18 
cu~kl łącznik" godz. 20 

DKM - •. Strach" po!. od lat 15 
godz. t6. 18, 20; 16 i 17.8. jak 
wyżej 

Mt.ODA GWARDIA „Joe 
Kidcr· USA, od lat 15, godz. 
10. l2, 14. 16, 18, „Dziewczyna 
z Jaską" ang. od lat 15. godz. 
20, 16.8. .,swobodny oddech" 
(A) węg. od lat 15, godz. 12. 14, 
16, „Joe Kidd"' godz. 10, 18, 20; 
17.8. jak wyżej 

MUZA - „Człowiek z cudzym 
mózgiem" fr. od lat 15, godz. 
16. 18, 20; 16.8. jak wyżej 17.8. 
„Poważne zmartwienie 11 godz. 
15. „Człowiek z cudzym móz­
giem" godz. 16, 18, 20 

OKA - .. Nieuchwytny morder­
ca" wł. od lat 18. godz. 16, 18, 
20; 16.8. jak wyżej; 17.8. jak 
wyżej, godz. 14, 16, 18, 20 

POLESIE - „Strach na wróble" 
USA .. od lat 15, godz. 17, 19.15; 
16.8. jak wyżej; 17.8. jak wy­
żej, godz. 15, 17.15, 19.30 

POPULARNE - „Mania wielko­
ści" rr. godz. 16.45, 19 

1 MAJA - „Gniazdo" (A) poi. 
b/o, godz. 15. 17.15, .,Małżon­
kowie roku II" franc. b/o, '(. 
19 30: 16.8. „Aresztuję cię prir 
jacielu" USA od lat 15. godz. 
is.30, 17.30. 19.30; 17.8 .Tu m!e 
szka Murzynek" go:lz 14.30, 
„Aresztuję cię przyjacielu" g. 
15.30. 17 .30, 19 .30 

HALKA - „Mały wielki czło­
wiek" USA. od lat 15, godz 
„Ludzie przeciwko sobie" 
od lat 18. godz. 17.45. l9 45: 
.. Błąd szeryfa" NRD. b 1o. 
15, 17.15, 19.30; 17.8. „C" 

PIONIER - „Nie 
ognia" poi. od 
15.30. 17 30, 19.30 
\•iriek \V dziczyu 
godz. 15.30. 17A5. 
ka złodziejka" 
„Człowiek w 
15.30, 17.45. 20 

POKO,J - „Prz 
Kruzoe" (Al re 
17 4~. ..PiF'k!elr. 
dowy" czech. 
1ą.30: l6.8. .. 
don•" jap. b 
.. Pleklelnv 
godz 19.30; 
T.?.11'' t!Od2.. 
trA H"dor 
„Plektelnv 
e:odz. 19.30 

RF.KORtl -
ckv Luk 
17.45. „T 
Dumas~„ 

rn.~o: rn 
ska'' an 
tUO. „. 
C7PCh. 
17 oą 

Gospodarze domów Ośrodek w Grotnikach stara się 
o dobrą opinię konserwatorami 

Postanowiono przeszkolić łódz-
kich gospodarzy domów - tak, aby 
mogli oni wykonywać mnie.i skom­
plikowane orace ślusarskie. elektry­
czne, hydrauliczne. Po ukończeniu 
sześcioty,i;rodniowych kursów i zda­
niu egzaminów upo..o;.ażenie dozor­
ców, którzy będą jednocześnie lmn 
s.erwatorami, wz!"OSn.ie o 15 proc. 
Przewiduje się, że będą oni napra­
wiać w.s.zystk.ie domowe urządzenia 
z tvyjątkiem instalacji garowych. 

Do końca tego roku przeszlkolo­
nych zostanie pl'zesrlo 800 gospo­
darzy poses.ii w Lodzi, w przyszło­
ści liczba ta wzrośnie do dwóch 
tysięcy. 

Kursy organizuje - j.uż od 1 
września - Zaklad Szkolen:a i U­
stug Bytowych Z;ednoczenia G<>s­
podarki Komunalnej m Lodzi. Jak 
nas poinformował l•iP.rownik te .~o 
zakładu - Tadeusz Zwieclryński -
zajęcia odbywać się będą w przed 
.s.iębiorstwach ~os.podarki mieszka-

Pabianicka 218, Łanowa 129/131, 
Obr. Stalingradu 15. 

DYŻURY SZPITALI 
POŁOŻNICTWO 

Szpital im. Jorda11a (Przyrod­
nicza 7/9) - dzielnica Widzew, 
ora.z z d?Jiielnicy Saluty poradnie 
K - i Snycerska oraa: gminy; 
No·Nosolna, Andrespol t Brójce. 

Szpital im. Madurowicza (ul. 
i\I. r'ornalskiej 3i) dzieln ica 
Polesie, z dzielnicy Gorna -
Pora<lnia K - Przybyszewskiego 
J2 oraz Konstantynów. 

Szpital im. Kopernika (Pabia­
nicka 62) - z dzielnicy Gorna 
poracirue K - Odrzańska, Ciesz­
kowskiego. Lokatorska i Rzgow­
ska, gmina Rzgów oraz z dzlel­
n'.cy Ba.l'uty pooadnie K, ul. 
z. Pacan.owskiej. 

Instytut Pol.·Gin„ AM (ul. Ster­
linga 13) - Położnictwo - d;z;l.el­
nica Sródmieśoie, z dZicln.i.cy 
Górna por.adn.i-e K z Ul. Feli1i­
skiego l Zapolskiej orarL z ai.iel­
nicy Bałuty poradnia K, ul. Ma­
ryn.airsk.a. 

Szpital Im. Curie-Skłodowskiej 
- Miasto ; gmina Zgierz, m iasto 
Zgierz. ul Parzęczewska. gm:na 
Ozorków, gmina Parz~ze-;v „ 

niowej trzy razy w tyqod.niu w go­
dzinach popołudniowych. a prog-ram 
opraoowano specjalnie dla tego ro­
dzaju kur.Ww. z uwzględnieniem 
niezbędnych wiadomości w zakre­
sie konserwacji unądzeń domo-
wych. (j. kr.) 

Nowe ceny 
• , 

warzyw I owocow 
Od piątku w sklepach u~p<Ylecz­

nionych obowi~uje n<YWY cennik 
warzyw i owoców. Za 1 k!! bu­
raków płacimy 3 zł, za ogórki kwa 
szen iaki w galunku l - 4 zł. w II 
- 2.80. za ogórki na sałatkę - 2 
zl i 1.80. pomi<lor;v krajowe kosztu­
ją 10 i 6 zl, kapusta wlo~ka i czer­
woną - zł 3.30 - 2.2.0. ka.pusta 
białą - 2.50 - 1.50. marchew 

w arty.lcule pt.: ,.Zlelo.nymi lhtia­
m; na zielo11ą ~raiwkę" (H lipca) 
p:sal.iSmy m.ln. o L.aniedbanym o­
środku wypoC'zynkowym w Grotni· 
kach, którego gospodarzem jest 
Lódzkie Przedsięb:orstwo Usług So­
cjalnych Buclown:ct-.va Szybko za. 
reagowalo emo na krytykę. Pisze do 
nas m.ln.: .. Przewiduje się rozbud(>· 
wę ośrod•ka dla potrzeb p.racownl­
ków budownl.ctwa re,gionu łódzkiego 
na obszarz.e 15 ha. z niezbędnym z.a­
kresem usług gastronomicznych oraz 
ob!ekltów spm-towych i rekreacji ru­
chowej Ponieważ rea·Ezacja taik du­
żej !.nwestycji \l'Jap!a.ncwana została 
·.v k;lll.ku e<llapach - do 1980 r. - na 
ra:zie prze\\•!dzłano budowę ja.z.u 1 

mostem. drogi dojazdowej, oi;(ro\lze-
nia terenu i basenu. Rozpoczede 
budowy - w ~ierpniu tego 1·oku 
Brak \~ody w dot~•chczas '.stnielacym 
ba~enle n.a teren\e o~roctka tłumaczy 
s\e zarr.ad-zenlem Stacji Sa.nitarno­
Eo\!demiologicznej. lctóre uniemoz.i· 
wia eksploatację basenu or.az rzel<i 
Lindy w obecnym stanie, ze WZ!'(ledu 
na zbyt wielkie zani<e<:zvszczeni" 
wody". 

Dowiadujemy &ie dalej. że Od 1 
cz,erwca br. udostępniono "N ośrodlru 
26 domltów campi11gowych dla chca­

Za 1 kg śHwek węgierek "J}laci- cych mieć tylko kwaterę w Grotni­
my 14 zł z.a I gatunek i 8 zt z.a I kach nomki oostaly odnowione i 
drugi za jabtka - 8 i 4 zł. wyposażone w nlezbędny sorzet do 

' · pr.owa<lzenia gospo<la>rstw,a. 
(k) Na swoje usprawiedliwienie Lód.z-

3 zl: - 1.80 2lł. cebula - 7 zl. se­
ler z nacią - 6 z.t, p ietruszka z na 
cią - 5 zł. 

Dokąd na wycieczkę? 
i SOBOTA 

I 
• Wyciet."2lka kolal'>"ka do Sosnowca. Zb:órka - Stary Ry'!l.~k, gooz. 

15 • Póltoradniowa wycieczka kolarska do Kolumny. Zb1W.k.a -
St~ry Rynek, godz. 15. (Należy za.brać z sobą namioty, śpiwory, ma­

i terac:e i kuchenk.D. 
i NIEDZIELA 
1 • Wy'Cioozka kolarsika do koloniJ. Cio....ny. Zbi?rk.a - Stary Ryinek, 
I godz. 8, • WycieCZJka piesza na tras.ie Toma&z.ow Maz. Nagórzy-

1 

ce - Niebieskie Żródla - Tomaszów Marz. Kosz;t przejazd.u - ok. 50 
z.I. Zibiór;ka - Dworzec Fabryczny, godz. 8. Odiazd - 8.38. --------

kie Przedsiębiorstwo Uslug · SocJal-
1iych Bucto·x1tlctwa &twierdz.a. że po­
przedni uż.ytkown icy tego <>Srodka w 
okres:e ok. t8 lat n:e uczynili nic. 
aby speln•lal on swoją funl~cję. Jed­
nO<'ześnie - jak zapewnia dyrektm." 
LPUSB, K. Zieliński - nowy go:;po­
darz <iolo:ty wielu star.iń, aby ośro­
dek w Gt"()tni kach zyskal dobra o­
p~nlę zarówno w ocen.:e \V'CZasowi­
ozów. Jlllk I ł.od:ńan przyjeżdż,ajacycłl 
tu na weekend. fd„kr.) 

NTU odpowiada 
1'/IE l\IA NADiUETRAŻU 

A. M. Chałupniczka: W 2'lwiązku 
z wyburzeniem mego domu otrzy­
malam w bloku k.wateru.nkowym 
przydz;al na pokój z kuc:l:mią o 
ogólnej po.wierzchni 42 m kw. 
w tym powierzchnia pokoju 23 
m kw. Przed przekwate·wwaniNn 
prze<l'lożylam orzeCT:enie komisji 1e 
kar.sikiei upoważniające mnie do do 
<latkowej powie.rzichni m'eszkalnaj 
z racji z.lego stanu ukowia. 

Interesuje mn.ie czy za tzw. po· 
wierz.chnię dodatkową p.owinna.m 
płacić pełną stawkę, czy też może 
:. ·t nie.ią jakie~ ul~i dla tak.i-eh. jak 
ja. Obecnie placę za mies;z.'kanie t.v­
le. ile moja o\\'dowiala sąsiadka 
e:nery1ka zajmująca również pokój 
z ku{!hn:ą. 

RED.: W mieszkaniu, które pani 
przydzielor..o, choć jest ono większe, 
uiż należy się Jednej osobie, nie 
występuje nadmetraż gdyż składa. 
się ono tylko z. jednego pokoju. Na. 
pewno więc nie placi pani za po­
wierzchnię pona.dno-rmatywną a. 
t.ym sa.mym nic istnieje możlhvość 
obniżenia czynszu. (h) ----



Proszę spojrzeć orofe~orze, Air Fran· 
ce ma nową stewardessę! 

Prnd ślubem 
obiecywał, ża 

na rękac,h 

nosić mnie 
będzi~ ... 

neg otki 
dawnych lat 

Stanisław August, przecha­
dzając się po Ogrodzie Saskim, 
spostrzegł szlachcica, który miał 
siwą brodę, a' wlosy 11-!1. głowie 
zupelnie czarne. Gdy król oka­
zal zdziwienie t'ą okolicznością, 
sławny z dowcipu szambelan 
Wolski objafuił monarchę: 

Dlatego, najjaśniejszy pa­
ów szlachcic ma brodę si­

"' rną, że więcej 

gowany przez ojca o tak rychly 
powrót, wyjaśnil jego przyczy­
nę: 

- Ze mię tam przez wszy­
stko lato trawą karmiono, mk 
żem się bal, żeby mi w zimie 
siana nie dawano. 

Szlachcic z zapadlej wi_oski 
na Podlasiu, będąc w Warsza­
wie, poslyszal w towarzystwie, 
iż w teatrze ma być „Dziewi­
ca Orleańska". 

- A czy też sama będzie, 
bez rodziców? - zapytl.l.l, m.oa­
żcijąc, iż nie przystoi to pannie. 

- Z matką tylko będzie -
rzekł zapyta1tY - gdyż ojciec 

· l w pojedynku z AZcybia-

BARAN, 21, :ł. - 20. („· I 
mów spięcia z kolegami, tym 
razem dlatego, że tobie się wy­
daje, iż w pracy wszystko idzie 
zbyt wolno. Gdyby nawet ta.k 
było, niecierpliwość jest zlym 
doradcą. Trzeo~ spokojnie u­
lepszać ó'l'ganizację · i warunki 
prac11 - szybsze tempo jest te­
go konsekwencją. 

BYK, 21. 4. - 21. 5.: Rzadko 
kiedy zi;tolności i umiejętności 
wystarczą, aby dobrze robić 

· kilka różnych rzeczy naraz. Pa­
miętej o tym, gdy będziesz o­
mawial propozycję dodatkowej 
pracy. 
BLIZNlĘT A, 22. 5. - 21. 6.: 

Jest teraz odpowiedni>!l. chwila, 
abyś narzucil swoje sugestie 

. dotyczące spraw ważnych na 
dalszą metę. Niech się inni 
„wypowiadają" ty tTwaj 
przy swoim. 

RAK, 22. 6. - 22.7.: Chcesz 
zachować harmonię w domu? 
Nie wprowadzaj dysonansów 
do rozmów z najbliższym czlo­
wi.ekiem. Nie kontruj każdej 
jego opinii, zwb!l.Szcza zanim 
zdąży ją uzasadnić. 

LEW, 23. 7. - 23. 8.: Starasz 
się naprawić wyrządzoną przez 
siebie kTzywdę, ale pTzede 
wszystkim chodzi ci o to, aby 
twój postępek nie wyszedł na 

wierzch. Dla ekrzywd.:ionego 
motywy 1ą prawdopodobnie o­
bojętne, lecz moralna strona 
sprawy pozostanie wątpliwa. 

PANNA, 24. 8. - 23. 9.: Two­
Je „dopieszazenie" każdej robo­
ty jest wysoko cenione, kiedy 
wszystko idzie norm!!.lnie, Jed­
nak w 1ytuacJach gdy - jak 
obecnie najważniejsze są 
szybkie tempo i ofiarność, tra­
cisz punkty we współzawodnic­
twie z innymi. Nie dziw się 
więc ł nie skarż, jeśli ominie 
cię najbiiższa premia. 

W AGA, 24. 9. - 23. 10.: Wa­
gi. wolne, zakochane i pewne 
swego uczucia mogą je teraz 
śmi'llo ujawniać, zwłaszcza je­
śli wybraną osobą jest ktoś u­
rodzony w znaku Wodnika al­
bo.„ Wagi. 

SKORPION, 24. 10. - 22. ll.: 
Unikaj zbędnych dyskusji„ 
gdyż sytuacja w twoim miejscu 
procy· skomplikowała się i ;.ibie­
ra się na burzę. W takich mo­
mentach spokój i cisza ma wa­
gę zlot!l. 

STRZELEC, 23. 11. - 21. 12.: 
Wciąż ponawiasz próby zdomi­
nowania swego partnera. A kto 
ci zagwarantował, że, kiedy bę­
dziesz górą, okażesz się mą­
drzejszy i odpowiedzialniejszy 
w sprawach rodzinnych? 
KOZIOROŻEC, 22.12. - 20. l.: 

„Bogatemu diabel dzieci koły­
sze" - ale tobie chwilowo (do 
październilro) los się aż tak nie 
uśmiecha. Nawet wyjazd na 

.wypoczynek może przynieU 
rozcza'l'owanie: spora część o­
czekiwanych atrakcji nie doj­
dzie do skutku. 

WODNIK, 21. 1. - 18. 2.: Wo­
dniki na wyjezdnym (urlop, 
wycieczka, delegacja) zawrócą 
sobie głowę kimś z pozoru nie­
zwykłym. Szybko jednak nie­
zwykłość okaże się pozą, a za­
wrót minie bez śladu. 

RYBY, 19. 2. - 20. 3.: Twój 
urok nieraz ratowal cię z op'l'e­
iji w pracy. Ale obecnie sytu­
a.cja jest powo.żna i lepiej zro­
bisz rezygnując z „czarowania" 
i rzetelnie odrabiając zaległości. 

Intymne życie sfer „ wyższych" 
W tzw. sezonie ogórkowym tematem numer jeden prasy zachod­

niej, obok oczywiście p'otwora z loch Ness, jest życie intymne gwiazd 
filmowych, milionerów, polityków, arystokratów, gangsterów i wsze:­
kiago rodzajy znanych „niebieskich ptaków". 

Fotoreporterzy wielkich magazynów i brukowców czatują godzi­
osobistości, by odsłonić rąbek tajemnic alkowy. 

ć naszych Czytelników, publikujemy dziś nie­
arzystwa". 

Gina Lollobrigida prze­
śliwe chwile u boku 

barona Leopolda von 
'Carroll. Jak wiadomo, 
ca od kilku lat z du­
eniem zajmuje się fo­
ąd też w tle publi­
zez nas zdjęcia widać 

Castro, który to 
zi? w sklad wysta-
te'l'skie j Lollob·rigidy 

na Kubie. 

ć szczęśliwy jest 
16-letni Milko, 

azuje się często 
yjaciółki pięk­
arki, 34-!etniej 

Złote 
Z wszystkich sposo-bów dora­

biania się uajprostszy i najsku­
teczniejszy polega na tym, aby 
wmówić ludziom, że sami zys­
kują idąc nam na rękę. 

J. DE LA BRUYERE 

Na naszym charakterze ci~ży 
dziwna klątwa niezrówni>waze­
nia: Dctn Kichot i Sancho Pan­
sa, ryt'!-erskość i materializm, 
wzniosłe uc:i;ucia i giętka moral­
ność, gwałtowne porywy w imię 
idei i niilcząee przyzwolenia na 
wszelkie formy przekupstwa. 

CONRAD 

.Jeśli kochamy, to- pragniemy, 
by braki nasze pozostały w 
ukryciu - nie z próżności, lecz 
by nie cierpiała istota kocba­
a. Tak, kochający chciałby u­
odz·ić za. Boga - i to n.ie z 
· żności. :łH::>SJ.:łlN 

dyby ktoś mógł dowieść, te 
potomkiem S;>artaku.sa, nie 

y dziś na pewno działaczem 
cy, ale oroobą arysto-krac,ji 
ski ej. 

ST . .J. LEC 

·1 mi się wyraz „jełom". 
to znaczyć, że jakiś .ielop 

,ywa - czy robi sobie -
om. Ob, wasze jelomy! 

K. IRZYKOWSKI 



LO DZ, 
KOSCIUSZKI 59/61 

koszule męskie, 
dziewiarstwo męskie, 
swetry damskie, 
konfekcja, spodnie, 

SIENKIEWICZA 21 
- kosmetyki 
JARACZA 6 
- bluzki i swetry, 
- galanteria 
JARACZA 10 i ZIELONA 9 
- dziewiarstwo, konfekcja, włó'czki, 
Gl..óWNA 67 i PIOTRKOWSKA 71 
- tkaniny 
BOJOWNIKÓW GETTA 5 
- dywany i firanki 
MARYNARSKA 4 
- radia, magnetofony, telewizory. 

DOM jednorodzinny (ga­
raż, telefon) - sprzedam. 
Szmaragdowa 8. Tel. 791-59 

13555 g 

DOM z wygoda mi i bu­
dynkiem warsztatowym 
(140 m), plac 3.000 m -
wyjazd na trasę E-12 l km 
od Pabianic - sprzedam. 
Wiadomość: Pabianice, ul. 
Moniuszki 46 13523 g 

Ł0Dż · - Slkawa działkę 
budowlaną 400 m - sprze­
dam. Sawickiej 19 13554 

DOMEK jednorodzinny pię 
trowy z ogrodem sprze­
dam. Wiadomość: Zgierz, 
ul. Reymonta 44 13148 g 

RZGOW - 2.32 ha ziemi 
przy autostradzie okazyj-
n ie - sprzedam. Łódź. 
Malczewskiego 55, m. 36, 
po 17 13665 g 

DOMEK jednorodzinny, z 
budynkiem gospodarczo- BUTLĘ gazową dużą 
mleszk:alnym, garażami - kuplę. Tel. 735-27 13598 g 
(wszystkie wygony) sprze- - ·-­
dam. Klimczak Tan. Sto- KUPIĘ bony. Tel. 453-84 
ki, Spartakusa 20 13616 g 13784 g 

Dnia 12 sierpnia 1975 roku zmarł nagle w 
wieku 47 la.t nas.z ukochany !Uąż, TatuA J Brat 

S. t P. 

JAN TROJAK 
Pogrzeb odbedzie sie dnia. 15 sierpnia 1975 r. 

na cmenta.rzu na Mani o godz. 16.30, o czym 
zawiadamia.ją pogrążen.l w gleboltim smutku 

ZOSA, SYN, CORKA z MĘZEl\1, BRAT, 
SIOSTRA i POZOSTALA RODZINA 

Z głeboklm żalem zawiadamiamy. te w dniu 
12 sierpnia 1975 roku zmarł, przeżywszy lat 80 
nasz ukochany Ojciec i Dziadek 

LEON SROKA 
Zaslutony Nauczyciel PRL, ooznac11ony Kny­
żem Ka.walerskitn Orderu Odrocnenla Polski 
oraz wieloma Innymi odznaczeniami państwo­
wymi i spolecznyml. Pogrzeb odbędzie 5ię 15 
sierpnia br. o gitdz. 16 z kaplicy cmentarz.a na 
zanewle. 

RODZINA 

w dniu 13 sierpnia 1975 roku, po clętkiej 
chorobie zmarła. w wieku lat 76 

$. ł P. 

NATALIA SIKORSKA 
z WITOSLAWSKICH. 

Pogrzeb odbedzie sie w sobotę, dnla 16 sierp­
nia br. o godz. 17 na cmentarzu Za.rzew, 
o czym powiada.mia.ją Przyjaclół I ZnaJomycb 
pogrąż011e w głębokiej żałobie 

DZIECI i WNUKI 

z głebokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
13 sierpnia. 1975 roku zmarła. 

$. ł P. 

BRONISŁAWA GOŁYGOWSKA 
z d. l\lASS, 

była prac<>wnlea ZPB im. Obro6c6w Pokoju, 
odznacz.ona Orderem Sztandaru Pracy, t;;rebr· 
nym i Brązowym Krzyżem Zasługi, Odmaką 
przodownika Pracy PrLemyslu Wlókiennkzego 

i PrwdownJka Pracy Socjallstyczn~j. 
Msza św. żałobna odbędzie się w dniu 15 

sierpnia br. o godz. U.30 w kaplicy cmentarza 
św. Rocl1a (Radogoszcz), po której nastąpi 
wyprowadzenle drogich nam z:włok do grobu 
rodzinnego 

CORK!, SIOSTRA, ZIĘCIOWIE 
i WNUKI 

w dniu 12 sierpnia 1975 roku zmarł, przeży. 
wszy lat 76 

S. t P. 

JóZEF SWOBODA 
Inwalida wojenny, były Mlcer WP. 

' Zmarły odznacz<>11y był 'Vieloma knytami 
i medalami za czynny udział w walkach o nie. 
podległość w pierwszej i itrugiej wojnie 

światowej. 

Wyprowadzenie drogich nam zwlok z: k~plicy 
cmentarza. rzym. -kat. na Dolach, na miejsce 
wieczmego spoczynku nastąpi w dniu 15 ~ierp­
nla br. o godz. 15.30, o cz.ym zawiadamia po· 
grą.żona w gleb<>klm żalu 

RODZINA 

RZGOWSKA 3 

i ZACHODNIA 10 

- art. spożywcze 

ASTRONAUTÓW 9 
art. spożywcze 
dziewiarstwo 
spodnie 

STRYKOWSKA 3 

akcesoria samochodowe 
art. spożywcze 
upominki 

STARY obraz olejny (sce­
na rodzajowa) malarstwo 
polskie - kupię . Oferty 
„13425" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

~~~~~~~~ 

SPRZEDAM połowę ciast­
karni (spółka) wraz z mie 
szkanlem. Tomaszów Ma-
zowlecki, Krzyżowa 22, 
tel. 40-57 13340 g 

BRANSOLETKĘ złotą do 
zegarka mę,kiego - 50 g 
sprzedam. Oferty „13699" 
Prasa, Piotrkowska 96 

SPRZEDAM pilnie „Simcę 
Aron de" . Tel. 976-57 

„VOLKSWAGENA 1200" 
silnik - sprzedam. Pabia­
nice, Piotra Skargi 72 

„SKODĘ 100 S" sprzE'dam, 
ul. Czysta 33 12874 g 

„SYRENĘ 105" nową -
sprzedam. Mierzejowa 40 

„WARSZAWĘ 224" sprze­
dam. Piotrkowska 122, m. 
16, prawa oficyna, I pię­
tro. Tel. 329-07 13397 g SPRZEDAM krowę z cie-

lakiem. Łódź. Chmurna 1 „FIATA 125 P 1300„ 
PIANINO _ sprzedam . Ki- (1972) sorzedam. Tel. 
lińsk!ego 133 m. 28, n pię 477-08 do g'ooz. 15.30. tel. 
tro godz. 16-18 13771 g 772-85, po 17 13978 g 

JAMNIKI długowłose 
(s,c?.eniakl) "przedam. 

„AUSTIN Cooper GT" -
sprzedam. Tel. 391-81, po 16 

Tel. 786-42 14198-g 
„SYRENĘ" sprzedam (1974) 

KALKULATOR amerykań- oglądać po 16. Lód~. Tu­
ski, SR 50. sprzedam. Ce- wlma 25--40 13654 g 
na :ro.ooo. Tel. 915-15. 

.. WARTBURGA 312" pilnie 
sprzedam. Limanowskiego 
116. Walczak 13630 g 

•. TRABANTA" (1971) sprze 
„OPEL-Rekord Olympia" dam. Zmienna 15 A, m. 25, 
(1953) okazyJnie s11rzedam. J>O 16 13620 g 
Tel. 349-88, wieczorem 

„WARSZAWĘ 224" (1970) 
silnik niedotarty - sprze­
dam. Tel. Zgierz 16-29-68 

„SKODĘ - 1000 - MB" rok 
1969, stan idealny - sprze­
dam. J. Cywiński. Szczer­
ców, Praga 1, tel. 61, p~ 20. 

$. ł P. 

WOJSKA POLSKIEGO 68 

art. gospodarstwa 
domowego 

lodówki, wózki, 

rowery, zegarki, 

kalkulatory, 

akcesoria samochodowe, 

maszyny dziewiarskie, 
maszyny do szycia, 

maszyny do pisania, 

.rvv~v-vvv~v~~~vvJ~VV.JVVVVVV...rvvvV.JVVvv.JV...,....,_ 
'~~~~~l"\l'\f'V'VV'\~"VVV"li~~~l'V'\~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
·~ ){ 
~~ roOMUNIKAT MPK ~~ 
~ h 
~~ MIEJSKIE PRZEDSIF,dUORSTWO ~~ 
~~ KOMUNIKACYJNE w LODZI S~ 
)< )( 

~~ z a w i a d a m i a, ~~ 
~~ że z dniem 11 SIERPNIA BR. ~~ 
'< ZOS'.fAL ZAMKNIĘTY RUCH KOŁOWY >< 
~' na ul. GŁÓWNEJ na odcinku KILIŃ- ~< 
~~ SKIEGO - SIENKIEWICZA. Objazd uli· 5~ 
~~ ca.mi: NAWROT, ORLA, WIGURY. ~~ 
)( 3153-k )< 
~ ~ 
v~vy~~~vw~v~~~v~vvvv~vv~~~vv~vvv~vvvvv~v~v~~~ """-".l""'""'I"'-,..,.. ,..,...,..,..,..,...,,..,..„ ,..,.. /*' ,..,_,..-",....,..,..""' ,../"',..,., ,..„,...,...I"/' ,..,.. ,..,,,,,. 
„FIATA 125 p - 1300" -
sprzedam. Odbiór „Polmo­
zbyt" - III kwartał. Ofer 
ty „13693" Prasa, Piotr­
kowska 96 

NADlVOZIE „Skody 100" 
po wypadku w całości lub 
na części oraz zamki do 
drzwi - sprzedam. Tel. 
497-70 13669 g 

„FIATA 125 - 1500", rok 
1972, przebieg 22.000, stan 
dobry, sprzedam. Obywa­
telska 63-21 14039 g 

('?tBml 
M-3 - stare budownictwo, 
53 m, wszystkie wygody, 
telefon - zamleiiię na do­
wolną miejscowość. Tel. 
264-06 13809 g 

' M-ł - dwa pokoje kom-
iortowe, \Vłasnościowe, 
spłacone, szafy glazura, 
wyposażona kuchnia - pil 
nie sprzedam. Tel. 939-37 

POSZUKUJĘ lokalu na za­
kład fotograficzny. Oferty 
„13580" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

ł POKOJE, kuchn1a, wy­
gody, rozkładowe, telefon, 
parter, front śródmieście 
- zamienię na 3 pol:oje, 
kuchnię bloki. Tel. 
340-51 13560 g 

BEZDZIETNE małżeńatwo 
wynajmie (do 4 lat) lub 
kupi ładne mieszkanie z 
wygodami. Oferty z ceną 
i oplsem „13401" Prasa, 
Piotrkowska 96 

MIESZI!:.ANIE Własnościo­
we, spłacone - 33 m -
sprzedam. Oferty „ 13696" 
Prasa, Piotrkowska 96 

PABIANICE 

\RMII CZERWONEJ 18 

- sklep wielobranżowy 

ZGIERZ 

REWOLUCJI 1905 R. NR 82 

sklep wielobranżowy 

2976-k 

,~­.1 na;ra:, Ki ~.:~a:i ~ok~yć I 
papowych dachów w zakładzie 1~ poszukuje 

ŁÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
CERAMIKI BUDOWLANEJ 
Oddział w Andrespolu. 

Termin wykonania robót 30 
wrzesn1a 1975 roku. Przewidy­
wany koszt około 1 OO tys. zł. Pi­
semne oferty należy zgłaszać 
pod adresem oddziału w termi- I 
nie do dnia 22 sierpnia br. Zle­
ceniodawca zastrzega sobie 
prawo wyboru wykonawcy. 

- 3070-k 
QQQQQQOQQQQQOOQg~~Q~ł 

M ATi,;M .'\ l'\' KA GZ0-35 PRZY,JMĘ bufetową I po• 
mgr Pluskowskl, Kluno- moc do kuchni (możliwość 
wa 13-6 128:12 !! zamieszkania na micj>cu). 

MATEMATYKA - popraw 
ki. 845-30, Bi bel 13474 g 

SUPERELEGANCKIE stro­
.ie ślubne poleca wypoży­
czalnia sukien, Nowakow­

Zgierz, tel. 16-93-90. 

POMOC dochodząca do 4-
letnie.1 dziewczynki - po­
trzebna. Wicl 72, m 51, 
I p:ętro, blolt 360 13388 g 
---· - -·------STANISŁAWA HETMAN 

1.0oż - Teofilów C -
M-3 spółdzielcze, telefon 
zamienię n.a podobne w 
Warszawie. Tel. 901-10. po 
16 13641 g 

KAROLEW _ M-3 do wy- ska, Zachodnia 75 12852 g OPIEKUNKA do IO-mie­
sięcznego dziecka pilnie 
potrzebna. Warunkl, wy­
nagrodzenie dobre. Górna 
- Głogowska 16 b 13549 g 

z d. KLOSZEWSKA, 
lat 64. 

Najblltsu. naJdroższa na.m Matka, Te~cfowa 
i Babcia, opuściła nas na za.wsze w dniu 13 
sierpnia 1975 roku. Uroczystość poi:rzebowa 
odbedr.ie sie w dniu 16 sierpnia 1975 roku 
o g<>dz. 16.30 z kaplicy cmentarza na Zarz.ewie. 

Pogrążone w wielkiej rozpaczy 

DZIECI i WNUCZĘTA 

W zwiąU<u z nagłym zgonem dyr. La.bora. 
torlum Odzieżowego LZSP 

TOW. 

KAZIMIERZA SYBILSKIEGO 
dlug<>letnicgo i za.stuźonego działacza ruchu 
spółdzielczeg-0, <>dznaczonego Krzyżem Kawaler­
skim Orderu Odrodzenia Polski I l.nnymi od­
zna.c-zeniaml, wyrazy współczucia Rodzi.nie 
składają: 

ZARZĄD I RADA ZWIĄZKU, KO~DTET 
SRODOWISKOWY PZPR ora.z PRACO· 
WNlCY z LO DZ KIEGO ZWIĄZKU 

SPOLDZIELNI PRACY 

SAMOTNA poszukuje po­
koju, najchętniej w śród­
mieściu. Oferty „13643" 
Prasa, Piotrkowska 96 

PRACUJĄCY poszukuje 
pokoju. Płatne miesięcz­
nie. Oferty ,.13469" Prasa, 
Piotrkowska 96 

DWA pokoje, kuchnia, 70 
m, balkon, telefon, wygo­
dy bez c .o. - zamienię 
na M-3 w blokach. Zakąt­
na 30, m. 13, front, U pię­
tro 13454 -g 

KULTURALF-X---llfI .42 
- poszuku.I" pokoju. Of er 
ty .,13533" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

DO wynajęcia pokój bez 
wygód. Płatne za rok z 
góry. Ul. Płatowcowa 25 

KUPIĘ lokal nadający si<: 
na kv.oiaciarnię. Oferty 
„13597" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

najęcia na 1-2 lata. Płat­
ne z góry. Oferty „13690" 
Prasa, Piotrkowska 96 

ŁODż trzypokojow~. 
spółdzielcze, II piętro, te­
lefon - zamienię na po­
dobne w Pabianicach. Ofer 
ty „13619'' Prasa. Piotr­
kowska 96 

MAŁŻEŃSTWO poszukuje 
samodzielnego mle~•kania 
(pokoju). Tel. 866-68 

Dr zlo~OWS&I-::::: skór­
ne, weneryczne, 16-19, 
Piotrkowska 59 

CZERWONIEC lekarz 
ginekolog, Tuwima 20 tel. 
355-30. codziennie 1-18 

Dr Jadwiga ANFOROWICZ 
skórne, weneryczne 15-19. 
Próchnika 8. 14228-g 

FRYZJER męski potrzeb­
ny. Kilińskiego Z58 13674 g 

NA PLACU PRZED·SDH „·CENTRAL" JUŻ CZYNNY. 

POTRZEBNA pomoc do 
1,5-rocznego dziecka. A. 
Struga 92 a, m. 65 13964 g 

PRZETARG 
Zakłady Usług Radiotechnicznych I Telewizyj­
nycb Oddział w Lodzi, ul. Piotrkowska. 91 o<>ła­
.szają drugi pnzetarg nieograniczony na sp;ze­
daż n.w. pojaz,du -;::h11 .,<: ilo<!Jw-c-g-:;.: ~am.oci1f1d 
m-ik.i Zuk, typ A 03, nr podwozia 24014, nr sil­
nLk:a 294523, rok produkcji 1963, cena wywola­
wcza 21.250 zł. Sprzedaż samochodu dok:omma 
bęclz:e (zgodnie z zarządzeniem ministra ko­
munikacji MP nr 26, z dnia 2 maja 1972 roku) 
w dniu 28 siel'pnia br. o godz. 12 w bazie tran­
sportu przy ul Zbąszyńskiej 13b. Pojazd mo­
żna oglądać w dnr. pow~ze<lnie w gOd.z, 12 do 
15 w garażu ZURiT. Osoby pragnące wziąć 
udział w pnzetargu zobowiązane są W!Placić wa­
dium w wys<llko.ści 10 proc. ceny wYWol:awczej 
pojarou najpóźniej w przeddzień przeitar~ w 
kasie Zakładów Usług Radiotechnicznych i Te­
lewizyjnych Oddział w Lodzi, ul. P.~otrok:ows.ka 
91 lub na konito NBP I 0/M w Lodzi 950-6-1090. 
Zastrzega się ttm.ieważnienie przetargu bez oo­
d.a.nia przy.czyn. 2046-k 

NIEZB~DNE do SZKOŁY: 
ubranka, teczki, tornistry, piórniki, juniorki, tenisówki, pantofle 

łecamy także w specjalnych stoiskach na I i li piętrze. 

po-

KIERMASZ CZYNNY od godz. IO do 18 
Zaprasza WSS „SPO·ŁEM" - SDH „CENTRAL" 

2908-k 

DZIENNIK POPULARNY nr 179 (817'7) ' 
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Magiczny sześcian 

Do podane1 figury wpisu! n.alety 
10 wvrazów 4-llterowych o pont:Ł­
szym ~lu w taki sposńb, aby 
mo:Łna 1e było czytać łednakowo 
poz;lomo, pion.owo l prawookośnie 
w lfłąb. 

ZNACZENIE WYRAZOW: l. Znak 
wysokOŚ<'f na mapie, 2 •• Wsławil" się 
spaleniem biblioteki! aleksandryj· 
sklei. 3. Rekwt.zyt praczki. 4. Po­
pularny w krzyż/lwkarb trunek, 5. 
Wal~ na niej 7.8.Paśnłc-y 6. Dro­
bina materii. 7. Oka18 obraz lub 
wcleJP,I1le boga W\smu, 8 Wv<"l.ągi 
ze sztuk!! teatralnej. 9. Zamyka 
modlltwe. 10. Krawedf. bneg. 

Na plC:JŻY 
Przvpatrzci.e się uważnie nrsun· 

kowl I powiedźcie. t<d.me ukryły 
dz;iecl łopatkę. wiaderko, tae;lńwkę. 
raka ł koło ratunkowe? Od.nalezle­
nle tvc-h przedmlotflw nie oowlnno 
nastręczać państwu wiekszego klo. 
p0tu. 

KRZYZOWKA 

POZIOMO: Akaba, a.ka. mol, gó-
ral. Areka. ata. la. atom, gnom. 
rasa. Rask. ZS, mak, kara, Agata. 
ule. tan, tatar. 

Zadanie 

arytmetyczne 
Poszczególne litery zasta,pić na· 

leży odpowiednimi cytrami I wyko­
nać wskazane działania arytmety­
czne. Pamiętać przy tym należy. if: 
Jednakowvm literom odpowiadają 
te same cyfry. -----

Którą drogą? 

Którą drogĄ 1, 2 czy 3 winien 
pójść ~lący się mężczyma. aby 
dotrzeć do brzytwy. 

Rozwiązania (przynajmniej dwóch 
zadań) nadsyłać należy pod adre­
sem „OP" w terminie 7-dnlowym 
z; dopiskiem na k:opertach (kartach) 
„ROZKOSZE l..AMANIA GWWY 
NR 117." 

Rozwiqzonie „Rozkoszy lomonio głowy" nr 113 
NAGRODY KSJĄZKOWE wy1lo­

sowali: Teresa Sętkowska, Eufemi­
nów 16, 97-120 Gałkówek, Henryk 
Wrzeszcz, Żyrardów. ul. Ossowsikie 

FIGURA MAGICZNA 

t. N ASA 2. narada, 3. Ararat, 4. 
Sarema, 5. Adamek, 6. atak. 

SIEDEM Z DWUNASTU 

elementów a mianowicie 2. 6, '1, 9. ąo 25 m. 3. Natalia Canova. Lódi, 
11 I 12 pasuje do gómego rysunku. Ul. Obr. Stalin1tradu S. .Ja.n Paw­

ZADANIE ARYTMETYCZNE 
lak, Konstantynńw, ul. Laska 60 i 
Bogdan Mloozek. Sieradz. ul. Kole­
jowa 10 m. 6. 

308 - 217 91 Nagrody są do odebrania w ee-
+ kretariac-ie namei re<lakeii. (Lódź, 

PIONOWO: amalgamat. koran. 
ale. ae;at. a rama. kat, alaba~er. 

Kama. orka. Orkan. sz;ala, &kat, 
aga, Rut. 

Po dokładnej analizie 12 tra;?- 186 - 179 7 ul. Piotrkowska 96, ITI piętro). w 
mentów st'enki z seansu spiryty- ~<>dz. 10-16. Zamiejscowym wyśle-
Sitycznego okaulło sie. iż tylko 6 494 : 38 13 my je poci.tą. 

li 1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

Tlum.1 RYSZARD NORSKI 

- Tak. facet nie w ciemię bity. A cm ciebie zauwaf:yl. 
Jack? 

- WykluCZOl!le. 
- Nie badź taki pewny. Ja n.a przykład ciebie widziałem. 

- Zatoże się o oo chcesz.. f:e mnie nie widziałeś Poz.a tym 
ja przvjec-hałem dopiero w chwili . k:ledy ty tui odtełdt.:ałeś. 
Zdażvlem jeszcze robaczyc! tylko tylne światła twole;?o samo­
chodu. A Ja pod!ec:-bałem w pobU:l;e kopal.ni!, potem czołgałem 

sie w cleniu tak fndlanin. 
- No. koe;oś tam z.auważyłem, kiedy odjeżdżaliśmy. 
- To nie moE?łem bvc! ja. 
Prńbowałem orzvpomruec! sobie. lak wvelądala niewvraźna 

postać. Z cała pewnokia przypominała mi Kennana. musial 
to by<.' uitem metM!vma wvsok1. szczupły. o szeroklc:-h ramio­
nach. Bvlo to 1eszC'Ze niewiele. ale leolei to. nit nic. 

- A wlec muslaJ oo bvt' ktoś 2 bandv Szkoda te nie mo­
głem mu sle bllże1 Pr7.Vootn:yć. - Spojrzałem na zeearek. 
- Za k'wadrans oowlnniśmv sie ci:etroś dowiedzieć. Je:Łeli w 
ogóle k:toś sle odezwie. 

Kerman orzeclerał z;mecrone oc:zy. 
- Ja festem kompletnie wvkończony. Pięć e;odzin ukrvwa­

nia sie w samochodzie zupełnie mnie z.alatwiło. Jak myśli.s:>. 
wvpuszrza eo? 

- Nie mam pojęcia Nie bard7Jo mi s!e oo mieśc:I w dowie. 
Jeżeli i;o wvous:zC'Zą, faret bed7Je miał oieklelne szMeście. 

- Brandoo dopiero sle ucieszy, leżeli facet nie wróc:I 
rzekł Kerman ttumlar zlewnlęcie. 

- Za to ona jest odoowlel'lztalna. 
- Ale mvśmv fet w tvrn oomoe:li. Jej bed:zie sie bal. Za to 

nam sie dost.anie tvm w!ece1. 
- Trzeba mu dal! sle wvgadac! - powiedziałem, podniosłem 

lf!ę l oods:zedłem do barku. :l;eby sobie prztnieś<' ies:zcize fedne­
go drinka. Kledv od~tawllem butelke na nrlelsce, do pokoju 
wszedł cicho Frainklin Ma.rsh!a.nd. 

- A więc pan wrńC'll cało I z;d.rowo - r.zekł. - MusrLę po­
wied:!lieć. f:e byłem bard7Jo niespokojny. 
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Pytającym W'aokiem spofn.ał na Kermana. 
Przedstawiłem go Marsblandowi. 
- Długie. nieprzyjemne wyczeklwa.n.!e mą~ąl dalej 

Marshland. ~ Na pewno Ju:Ł cza.s. żeby nam dali Jakąś wia· 
do mość. 

- Dopiero za pleć minut upłyną tirzy (Od.ziny - odpowie­
działem. nalałem także Kennan<JIWi jeszcze jednego drink.a 
i usiadłem na kanapie - Gdvby go mleli wypuścić. muszą 
sie upewnić. że nie wróci do miasta do chwili. aż oni sami 
znajda się za górami, z.a lasami. 
Odwrńc.ił sie i wpatrywał we mnie uważrtie. 
- Uważam za absolutnie nieprawdopodobne, :Łeby go mleli 

wyt>uścić - nekł. - Jeżeli nie otr7.vmamY żadnei wiadomo­
ści w cial?tl najbliższej pół godziny, głosuje za tym. żeby za. 
wiadomić policję, 

- To z;ateżv od pa.na - odpowledziialem. - Poniewaf: Jed· 
nak czekaliśmv iuż tak długo. moim zda.niem, · pow!Ill!liśmy 
leszcze zaezek.ać do rana. Teraz ;eszcze k.ażdy nasiz talszywv 
krok mote by~ d18 nieA'O zgubny. 

- Ja mvślę. że on nie żyle. 
Bvłem zbyt znużony, żeby dalej prowrufaić tę bezmyślną 

roz;mowe. 
- Co właściwie się pa.nu nie podoba w Lee Dedricku, 

Mr. Marshland? - z;apytałem. 
Zignorował moje pytanie ł wyszedł na taras. '!'am po&ta1 

ze cz;terv minutv. potem wrócił i podszedł do drzwi. 
- Muszę raz jeszcze zajrzeć do córki - powiedz.i.at N.cz.el 

do siebie niż do nas. - Takle czeka.nie musiało ia wyczer­
pać. - Koło dnwi zatrz.vmal s'ię i spoirzał les=e na mni11. 
- Meżczvzn.a. który :l;enl sie z kobietą dla pieniędzy, zawsrze 
zaslue;uje na ooE?ardę, Mr Malloy. • 
Opuścił pokńj I usłyszeliśmy Jego kroki na schodach. 
Kerm;m zrobil grymas. 
- Czy Dedrick ożenił Irle z nla dla p!eniedz;y? - irzepinąl. 

- Nie wiem. - Palcem pok.aeałem na zeita.r. - Jest iu7. 
pięć minut po terminie. 

- Nie wygląda to z;byt obiecująoo. 
- Nie możemy zrobić nic innego, lak tylko czekać. - Wy-

ciaE?nalem noe;l na kanapie. Mnie dziewczyna się Podoba. 
Może jest troche z.a bogata i prawdopodobnie roz.pieszorona. 
Ale ma miękkie serce. 

Kerman chnaloiat. 
- Ja bym wolal. gdyby bylo ooo IAA--arde i blysz.czace 

odoa.rł Kenru!in I zamlmiał ocriy. 

Minuty biegły. Zaczęliśmy drzemać. Wresruile wnęliiśmy. 

(c) James Radley Chaae 1950. 
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PROGRAM I 

a.oo Poranek. 10.00 z seru.t: Muzeum K.rymJ.n.alistykd. - film tab. 
prod, Rl!'N „.t>osz.ul(uje ~owa.rzysz.a podroży• -. J.6 . ~o JJzienruk.. 16.iO 
Ob1~tyw - program wojeWódz.iwa -Narszawskiego. 17.00 fU1.l.n -
teleiurniej, 17.30 N1edz.le.la na ws1 - fi.Im. 17.40 Czas Dunaju. 18.lO 
Sylwet.Im X Muzy - Bogdan t.a.zuka 111.40 „Pollena" - reJdam1<. 
18.45 Mała encyklopedia z.wierząt „Gepard" film ser. przyrOd.nicz.y 
prod. tran<i 19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20.20 Cyprian Dupin 
wkracza do akcji - film ser. p.rod. CSRS. 20.55 Panorama. 21.40 
Co nam zostailo z tych lat - Marta Mirska. 22.10 Dzlennllk. 22.21i 
Reklama. a"l.35 Wiadomości sport.owe. 

PB.OGRAM Il 
17.30 Kino Letn.W: „Gość ze Skorpiona" odc. 1 fLmu ser. prod. 

NRD. 18,35 Z kamerą przez śwU!.1.. !li.OO Program lokalny. 19.20 Oo­
bra.noc. 19.30 Dziennllt. 20.20 .,Zaloga" - program rozrywkowy dla 
ZPw '„LO<iex" w Loelz.1. 21.20 Filmy a.nimowane. 21.45 24 godziny. 
21.55 Z ser.LI: Muzeum Kryminall8tyki odc. pt „Poszukuje towa­
rzysza podróży" - film ser. prod. RFN. 

80BO'IIA - Ul SIERPNIA BIL 

PROGRAM I 
10.00 Cyprian Dupin wkracza do a.klcji, odc. pt .. ,Ty jesteś mor­

dercą" - film seryjny prod, CSRS, 15.30 informacje - Tow.ary -
Propozycja. 15.45 I.ektury Pegaz.a, l~.00 Dziennik. 16.10 Obiektyw -
program województw: b1el8klei:o, cz s tochowskiego, k.atowick.lego 
i opolskiego. 16.30 „Nowog,ród" - ii!lm d.Ok. 17.30 „za kiero'wni cą" 

- magazyn motoryzacyjny. Ul.OO Gminny autorytet. 18.26 „Legen­
da Robin Hooda" - film fab, prOd. ang, 19.20 Dobranoc. 19.30 Mo­
nitor . 20 .15 Finał Pucharu Europy w lekkiiej atletyce. 22.20 Dziennik. 
22.30 „cuowiek: z Londynu" - film tab. t>rod. CSRS. 23.50 Przeboje 
świa,ta 

17.20 Kdino Letm:!.e: „Gość ze Skorpiona" cz. II :tilmu seryjnego 
prod NRD. 18.30 „Na pięk:nej wyspie Hinddensee" film przyrOd.ni­
czy. !9.00 Program lol<a.lny . 19.20 Dobranoc. 19,30 Monitor. 20.20 „Na­
gle samotny" - fl.im ta.b . t>rod. USA 21.35 24 g-0dziny. 21.45 •• Złota 
nuta" program roz.r 23.15 Wieczór autorski z A Osadzińskim, 

NIEDZIELA - 17 SIERPNIA BB. 

PROGRAM I 

T.10 TV Technlkum Rolnicze - Więcej paszy - Unowocześniamy 
budynki tnwentar&kie. 8.00 Alarm prz.eciwpożarowy trwa. 8.10 No­
woczesność w domu i zagr0<1zie. 8.35 Bieg po zdrOWle. 8.50 Wiado­
mości sportowe. 9.00 Dla mlodycb Wldzó"N: KJ.no TDC „Książę Ba· 
jaja" - film tab. prod. CSRS. 10.20 Antena 10.łO W stairym kinie: 
„Flip l Flap". 11.55 Polska leży nad Bałtykiem - teleturniej. 12.so 
Koncert fortepl.ilnowy Mozarta. 13.25 D~ennik. 13.45 „Tydz1eń". 
14.15 Klub Sześciu Kontynentów 16.00 Dla dzieci: Wanda Chotomska 
„Dlaczego ciele ogonem miele". 15.35 Losowwe Toto-botka 15.50 
Refleksje obywatelskie. 16.05 Z teki folklorystycznej Ado1fa DY· 
gacza. 16.40 Na planie film „Kvmun!ści" - rep. filmowy. 17.10 
„Sopot 7ł". 17.25 .,Nl0021ela z Antą" - tum fab. prod. Jug. t8.40 
Wieczorynka. 18 55 Fin.al Pucharu Europv w lekkiej Mletyoe 19.20 
Dziennik. 20.10 Flnał Pucha.ro Europy w 1-ekk:iej atletyce. 21.30 
„Nowe przygOdy Vidocqa" odc. 9 pt. „Klejnoty k;róla". 22.25 Gdzia 
jem przebój. 28.10 lntarmacyjny Maga.zY'!l Sportowy 

PlłiOGRAM U 
14.50 Studio ,.s-03m - Apollo". 15.45 „Trzy uwagi o czasie" -

film dok 18,10 Wojskowy Film Dokumentamy. 16.40 Scen:a debtu­
tow: Koncert zespołów ludowyeh w Plncku. lT.00 „Tvllto dla bia-

łych - film publ. 17.39 Kino Letnie „Coś! ze Skorpiona" odc. nr (ostat 
n L) filmu ser. prod. TV NRD, 18.25 „Słyn.ne bl,g-ba.ndy". 19.20 Dzien-. 
nile. 2-0.10 „Dztmvcz.ęta" tum fab. prod. radz 21.40 „ocalić oct za.. 
pomnienia" - ArchitektU•ra drewniana. 22.20 Tr1o fOr!Jepj,aaiow• 
Fryderyk;a Ch-Opina. 

PONJEDZIA.ŁEK - li SIERPNIA BK. 
PROGRAM I 

16.30 Dtlennlk. lMO Obiektyw - program województw: bydgo­
ski.ego, elbląskiego, gdańskLego. olsztyńs~o. pilskie~ i toruń­
skiego. ł7.00 Echo stadion.u. 17.25 Teleferie TDC. 18.40 „Białe mta­
sto" pr pub! mtędzynarocLowej. 19.00 Szare na złote. 19.20 Dobra· 
noc. 19.30 Dziennik. 20.20 Teatr TV: A. Strug ,.Sprawa Evy Evard". 
21.25 „Al.fabet rozrywki". 2.2.05 Dzlenni:k. 22.25 Wliadomośei st><>rtowe. 

PRiOGR.AM U 
lf/.30 Kin.o Letnie: „Romeo, czyżbyś jeswze żył?" - tum fab. 

prod. bułg. 18.25 „W stronę tycia" - film dokum. prod. jar;>. 19.00 
Program lokalny. 19.20 Dobranoc Ul 30 Dzlennilt. 20.20 Prezentada 
Wieczoru JapońsJQ!ego "11 TVP. 20.25 „Toklo" - fllm dok. prod. 
japońsk;iej. 20.łO „Barwy i t.ony przyjaźni" - rep. 21.00 „Przedziw­
ny śWiat Shlko Munokaty". 21.35 .,Dl'Ogl wujku KyMa" - nowela 
filmowa Prod. Jap. !Z.05 „Nad<!'jśoie &WJurajów" - tum prod. iaD 
22.35.H~y. 

WTOJU:K - 19 IUBlllPNU. BB. 

PBOG.R.AM. 1 

10.00 „Nowe pmygody VU!ocqa" <>die. I ~,Klejnoty króla" - film 
&er. prod. tra.nc. 16.30 Dztennik. 16.40 Obiektyw - program woje­
wodztw: krak>Owskiego, krośnieńs.k.iego, nowosądeck.lego, przemy­
skiego, rzeszo·wsk.iegc i tarnowsk•iEgo. 17.00 Polsld Fil.'ll Dokumen­
talny 17,40 Nie tylko dla pai\. 18.00 Fa.kty - Opin1e - Hipotezy. 
18.35 Dla młodzieży: Lato z pomystem. 19.30 Dziennik. 20.25 „Do.. 
":'ódca lodzi podwO<lnej'• - film fab. prod. radz. 22.00 Ekran 1 ży­
cie. 22.50 Dziennik. 23.0S Wi.adomośoi &Portowe. 

PBOGRA..'U II 

17.D5 W klręgu kultU4' i obyczajów „Słov\na.okia mad<>litlm" 17.30 Ki­
no Letnie: „Oblicze balndy" - tLJ.m fab. prod, bułg. 19..00 Piro~ 
lokalil1.y. 19.2-0 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20.20 „Ląka" - rep. film. 
20.50 Spiew.a i gr.a młodzieżowy zespół „Kobz.a". 21.20 24 godziny. 
21.30 „Impulsy" - pr. baletowy. 2/l.00 Teatr Sensacji : P. Quentlll 
„Jego dwie żcmy". 23.10 Oferty. 

IRODA - !IO SIERIPINIA BR. 
PROGRAM I 

10,00 „Dowódca lodzi pod"NOdnej" - J!iim tab prod. ra.dz. 16.00 
D_zien.niik. 16.10 Obiektyw - prog.ram wojewódz.tw: bilarostockiego, 
bielskopod.lasklego, c:iechanowSkiego, chelmslciEgo, lubelskiego, łom­
żyńskiego, ostrołęckiego, płocki.ego, siedlooklego, skierniewickle/lo 
suwalskiego, włocławskiego, zamojskiego. 16.30 Losowanie Maleg~ 
Lotka. 16.4-0 z ser.Li: ,.Na .k.atdym kilometrze" odc. pt. „w cudzej 
skórze" fiirn Pl:'od TV bulg. 18.00 Poligon. 18.25 Sprawozdawczy 
magazyn spQrtowy. 19.20 Dobranoc 1•9.30 D2:liennik. 20.20 „życie ,„ 
Bu11tersea" film . tab. prod. ang, !12.15 Sw.iat i Polska. 23.00 Dziennik. 
23.:!G Wl.adom-0śc,t spou1JOwe. 

P.ROGB.AM n 
17.lł ~,LaW'ka" - film &nLmowany. 17.25 Kino Letnie: ,,Droga w 

oiemnosci" film fab. prod. rum 19.00 Program lokalny. 19.20 Do 
branoc. 19.30 Dzienni·k. %0.20 Sroda Mebomana. 20.5.'! Dziecko w świe · 
cie dorosl'ych - pr. public. 2L3() 24 godzl.ny, 21.łO Teaotr TV: Wl. 
Pe:rzyńsk,i „Szczęście Frania", reż. J. Słotwińs·kl.. 

CZWil'llEK - 21 &lERPNIA BIB.. 
PBOGRAM I 

10.00 „Egzamin" - &ro f&b, prod. bulg. 16.30 Dziennik. 111 . łO 
Ol>Lektyw - program '"-"Ojewództw: kieleckiego, łód2ikiego, piotr­
kowskiego, radomskiego, sieradzkiego, tarnobr?JeSkiego. 17.00 Ela'an 
z Bratkiem. 18.10 Informator turystyczny. 18.45 Czym żyje świat. 
19.20 Do1'ranoc. 19.30 Dziennik. 20.25 „Nieznajomi z pociągu" -
film fab. prod. USA, 22.10 Pegaiz. 22.55 Dziennik. 23.1-0 Wiadomości 
sportowe ~ kronika mlstnomv św•!aita w Jrolia.rstw:ie. 

PlłiOGRAM U 

17.10 Kl!no Letnie: „w upojn:Ym rytmie tainga" - :t!!Jm fab. prod. 
rum. 19.00 Program lokalny . 19.20 Dobra.noc 19.36 Dziennik. 20.20 
„w afrykańskim mocairstwie" Jlll'. pub!. mJędzynairodowej, 20.55 
„Praska Wi-osna 75" IX SY'm:fonie A. Dwornaka. 21.40 24 godziny. 
22.00 Na każdym kilometrze - odc. I pt, „W cud.ze:! Skórize" :mm 
tab. prod bułg. 

PL\ TEK - !Z MERIP!N•LA Ba, 
Pll>OGR.AM I 

10.00 „Ni e.znajomi z p<>ctągu" 1\tlm !ab. prOd. USA. 16.30 Dziennik. 
16.40 Obiektyw - program województw: gorzowsk i-ego Jesz,czyń­
skiego, kaliskiego. konińskl ego. po.znańskiego, zielon'.ogórsklego. 
17.00 Pora n.a Te\esfro-a. 17.35 Sezam. 17.55 Mała encyklopedia zwie­
rząt - „Iłi.popo<tamy". 18.30 Giełda reporteró"N 19.05 Wystąo1lerue 
ambasad.Oira Rumunil. 19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20.20 Między. 
narod-0wy Festiwal Piosenki w Sopocie „Dni płytowe" w przerwie 
ok. 21.20 Panorama. 22.00 M!ęd.zynaro<ioWY Festiwal P iosenki w So­
pocie „DllJ. płytowe. 23.00 Dzi.enrrl!k:. 23.20 W.!adiomośoi sport.owe 
1 kronikla mistrzostw śWiiartia w kolarst';lii!e. 

. PROGRAM II 
1'7.20 Kino Letnie: „Pl'ZygOda nad M017.em C:oamym" - cz. I 

fllm tab. prod. nnn. 18.30 z kamerą przez świat. 19.00 Program 
lokailny. 19.~ Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20.20 Z cykliu: Rok w Pl"ZY· 
rodzie. 20.50 Z cy1tlu: „Człowiek 1 m<l!rZe" . 21.15 :Ił g,odzl,ny. 24..25 
„Nieznajomi z pociągu" - film t.ab. prod, tJSA. 
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